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MARCIN 
Z wytrwania 
iz mocy 


Dzień 9 maja stat się dniem fmięta mstyst= 
kich narodóm zjednoczonych m malce z ty- 
ranią hiflero-faszyzmu, która m dniu t wrześ- 
nia niesprowokoranym napadem hord nazi- 
atoroskich Niemiec na Polskę rozpętała pożogę 
wojenną na śmiecie. W dniu tym po blisko 
pięcioletnich krmaroych zmaganiach najmięk- 
szy i najbrulalniejszy agresor śmiała ugiął 
się mo bezmarunkowej kapiłulacji. 


Dzień 9 maja — to dzień zmycięstwa mol- 
ności nad przemocą, praworządności nad ber- 
pramiem, to dzień zmycięskiego omocobrania 
mielomiesięcznych  mysilkór, roielomiesięcz- 
nego wytrwania i mocy narodów milujących 
prawde, dobro i molność. 

Z mylrmania i z mocy narodziło się zmy- 
cięstmo obozu malczącej demokracji, Z mytr= 
mania i mocy ludów wolnych narodziła się 
klęska Niemiec. Wutrmaniem i mocą państwa 
zjednoczone zmusiły: hitleromskie, dyktator- 
skie Niemcy do bezwarunkowej kapitulacji. 

Długie koszmarne, pełne krmi i lez, męki 
i poświęceń mlokty się miesiące za miesiąca- 
mi, m których śmięcilo swe trumfy zło. Zda- 
mało się że żadna sila niezdolną jest przeciw- 
stamić się potędze Niemiec, położyć się zaporą 
przed rozprzestrzeniającym się co raz bar: 
dziej panowaniem „barbarzyńskich tautonóro 
A jednak m najgłębszych znkamarkhch ja- 
źni człowieczej paliła się ora nieśmiertelna 
iskierka miary, kóra m najęzarnejszych dniach 
grozy i przerażenia, m najokrutniejszych 
dniach zmetpienia i rozpaczy dodawała macy 
m mylrwaniu, krzepiła roątlałe nadzieje, że 
przecież praroda i dobro, sprawiedliwość i slu- 
śzność muszą kiedyś odnieść zmyciętlmo. 

Gdy pod potężnymi ciosami armi niemiec- 
kiej padało państwo za państwem na konty- 
nencie Furopy, gdy niebo nad Wielką Bry- 
tanią pokryte było dermańskimi samolotami 
niosyeymi zagładę Brytyjczykom, gdy zimy: 
cięskie szturmóroki niemieckie stancly pod 
Leningradem, Moskwa, Stalingradem, mycia- 
galy sme drapieżne szpony po naftę Persji 
i bogaclma Indii, sięgając jednym ramieniem 
gór Kaukazu, a drugim piramid Egiptu -~ 
oma wiara dodająca mocy i mytrwania nie 
dopuściła do tego, aby narody zjednoczone 
m malce z tyranią hitlero-laszyzmn usieły 
smekolana, włożyły na swą szyję, szyję ludzi 
molnych, obrożę niewolników, 


1 to byl pierwszy dzień, zmycięstwa, który 
m swej nieugiętej konsekroencji, m głębokiej 
wierze doprowadził do dnia 8 maja, dnia bez- 
marunkomej kapitulacji Niemiec. 

Po raz pierwszy obchodzimy rocznice ber- 
marunkowej kapitulacji Niemiec. Rocznicę na 
która tak rzelelnie i fak godnie rarobiliśmy. 
Rocznicę zwycięstwa” owej niezłomnej wiary 
i determinacji m słuszność naszej spramy, 
rocznicę naszych mysitkór, naszego mytrwa- 


nia i mocy ducha co pozwolit nam przetrwać, | 


striać opór i zmyciężyć. 

Od. pierwszego dnia najazdu na nasze zie- 
mie hitlerowskiego barbarzyńcy, naród pol- 
ski nie ugiał się m smej masie. I mimo dni 
rozczarowań, mimo rozmiewanych, rok roez- 
nie nadziei, mimo mzemagającego się terror 
nie zalamal się. Okazaj swą moc ducha i moc 
mytrwania. 

Pokryrała się ziemia polska coraz ta nó* 
mymi mogiłomi, które stawały się nie tylko 
ym świadectwem brutalności niemiec- 
iranta, ale i najżyrotniejszym stwier: 
dzeniem, że Polska fraa, walczy, Stawaly sie 
one owymi symbolami wytrwania i mocy na- 
ródu polskiego 
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Warszawa 


DR. STANISŁAW JAGUSZ. 


W dniu 7 maja b. r. mineło 152 lata od 
Panen przez Tadeusza Kościuszkę 

niwersału Połanieckiego, który me 
ogromne znaczenie dla sprawy chlop- 
skiej w Polsce. To też godzi się roczni- 
cy tego wielkodusznego aktu poświęcić 
nieco więcej miejsca. 

Na wstępie należy podkreślić, że los 
chlopów, w chylącej sie szybko ku upad- 
kowi Polsce, stale sie pogarszał. Pogar- 
szała się równocześnie i ogólna sytuacja 
rolnictwa, Podczes, gdy w końcu XVI 
wieku roczny wywóz polskiego zboża 
przez Gdańsk dosiegal 250.000 ton, to 
w roku 1715 spada do 6.984, a w r. 1757 
nawet do 4.784 ton. 

Polska, nazwana w XV wieku śpichle- 
1zem Europy, przeżywa za rzadów nie- 
mieckiej dynastii saskiej w latach 1607 
[763 szczególnie cieżki kryzys i to za- 
równo na odcinku politycznym, jak i go- 
spodarczo -. spolecznym. 5 

Niektóre áwjatleisze umysły, zaniepo 
kojone o los Ojczyny i najliczniejszej 
warstwy narodu — ludu wiejskiego, wy- 
stenują z proiektami ROA ustroju 
państwa i polepszenia doli chłopów. Na 
pierwszym planie umieszczono sprawę 
sfogunku pana do jego poddanych — 
chłopów w majątkach królewskich. Zno- 
ei sie tam pańszczyznę, zastępulac ią 
świadczeniami w naturze lub pienię- 
dzem, otacza się onieka sądową chlopów 

reorganizułe administracje wiejskich 
osiedli. Analogiczne reformy wprowa* 
dzaża w siebie niektóre światlejsze jed- 
nostki spośród szlachty i miasta. Nieste- 
tv, olbrzymia wiekszość chłopów nie od- 
nosi żadnych korzyści z tych reform. 
Zmiana ustroju rolnego i stostnku nana 
do chłopa, któraby objela cała ludność 
wiejską, mogla być zrealizowana tyl- 
km w drodze stawy. A tymczasem w lo- 
nie Simów, do których wstep miała wv- 
lacznie szlachta, dominowały tendencje 
„rosie dla chlorów. I tylko dzieki wply- 
wom, zwiszanym z sytuacia zewnetrzna, 
uchwalono w r. 1 


Mogity zbiorowych egzekucji, groby poje: 
dyńezych ofiar wściekłości germańskiej roz: 
rricone móród w, dróg biłych i polnych 
gościńców, napisy na murach miast, na bie- 
lonych scianach chalup miejskich, ścinające 
krem m żyłach połmorne pacufikacje, rama- 
chiy na gestapoweów, slużalcóm i pacholków 
Mitlera, sabotaże i zbrojne akcje z okupan- 
tem mówity o tym, że trwamy, że mocy na- 
szego ducha 1 naszej miary bezsilna, bez- 
myślna 1 bezgranicznie niszczycielska roście- 
łość niemiecka nie złamała. 


T dzć patrząc z pewnej już oddali na óm mi- 
niony okres heroizmu narodu polskiego mo- 
żemy godnie wznosić sme czoła ku górze, bo 
miem naród nas nie shańbił się niczym 
Trwał, malczył i zwyciężył. Przenikał go je- 
den' duch, jedna myśl i jeden mysifek ciśnię- 
fy m nadludzkim, podświadomym, instykta- 
mnim a zarazem owianym płomienną miarą 
nakazie: wytrmania i mocy. 


Symbolem midomym tego nakazu. pozosta- 
|nie nam zawsze Warszawa, dumna stolica 


J 
1 


| 


12 maja 1946 r. 


ne, zwane Kardynalnymi, które w arty- 
kule 19 zawierają przepisy, odnoszące 
się do chłopów. Ì ten, potwierdza” 
jąc z Jednej strony nienaruszalność 
uprawnień pana do ziemi, na której sie- 
dział chlop i do samego chłopa, oświad- 
czał, że prawo życia i śmierci nad pod- 
danym Ric nie Poda panu. 
Poddany, oskarżony o zbrodnię winien 
być wydany sądom. 

Przepis tego artykułu reguluje rów- 
nież sprawe odpowiedzialności szlachci- 
ca za zabójstwo chlopa. 

W zakresie polepszenia stosunków 
w rolnictwie i zmniejszenia chłopskich 
cieżarów konstytucja z 1768 r. nic nie 
zrobila. Projekt kodeksu praw Andrzeja 
Zamoyskiego z 1778 r. szedl nieco dalej, 
wprowadzając poważne ulgi dla chło- 

ów; Posłowie szlacheccy nie chcieli 
jednak słyszeć o uchwaleniu go. Na sej- 
mie 1780 röku. odrzucony został bez 
lzytania, a głównie z powodu tego, że 
zawierał przepisy korzystne dla chlo- 

Ów. 

k Podczas Sejmu Czteroletniego (1788 
— 1791) niektórzy posłowie przychyl- 
nie sie ustosunkowali do sprawy chlop- 
skiej, lecz Sejm jako całość nie poświę- 
cil tej sprawie ani jednego posiedzenia. 
Mówiono o niej jedynie w zwiazku 
z omawianiem innych kwestyj, a głów- 
nie ustroju politycznego. W mowach 
posłów dźwięczały wprawdzie szlachet- 
ne nuty, ale większość Sejmu sprzeci- 
wiała się gwałtownie reformom lo 
nowanym, a mniejszość, chociaż pragne- 
ła polepszyć położenie ludu wiejskiego, 
nie dążyla bynajmniej do wprowadzenia 
zmian radykalnych, zasadniczych. 

W tych warunkach nic dziwnego, że 
Konstytucja 3go maja 1701, w której 
rocznice stale świetujemy, nie wiele da- 
fe chłopom. Konstytucja ta, majaca tak 


ogromne znaczenie dla Polski pod 
wzgledem reform polityczno - ustrojo- 


wych, poświęca chłopom artykuł czwar- 


768 prawa konstytucyj:' ty, który, gwarantując „wszelkie pożytki 
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Polski, co przez swój. trud, sme ofiary, swą 
malke stala się bijącym sercem narodu m je- 
go mytrmantu i m jego zdeterminowane] mo- 
cy ro malce o niezamistość, godność i mielkość 


szczęślimość 


Ojczyzny, m malce o wolność i 
roszystkich jej miernych obymateli. 

Dzień 9 maja winien się stać omym glebo- 
Kim. sfvierdzeniem, ją niezłomną prawda, że 
jedynie tylko wspólny myśilek, harmonijne 
pomiązanie, moli roytrroanka, moli pośmięceń 
może zapewnić pomodzenie, może doprora- 
dzić do źmyciętwa. 

Ten fakt, te pramdę stale" powinniśmy mieć 
przed oczami. To też m odbudowie po zglisz- 
czach mojennej zawieruchy, m odbudowie nie 
tylko poszczególnych krajów, ale całego zespo- 
łu naradóm zjednoczonych, które dzięki sme- 
mu mylrwaniu odniosły zwycięstwo nad prze- 
mocą, winien przyświęcać ten sam nakaz 
wytrwania i mocy m zaprowadzeniu i utrron- 
laniu m śmiecie najszczytniejszych, najbardziej 
demokratycznych i najbardziej 
nych hasel: molność sumienia i przekonań, 
molność od strachu 1 nędzy. 


humanitar- 


Cena 5 zł 


r 19 


Kościuszko a sprawa chłopska 


W 152 rocznicę Uniwersatu Połanieckiego 


i korzyści” właścicielom, panom, a cał- 
kowita wolność osobistą obcokrajow- 
com, zamierzającym się w Polsce osie- 
dlić oraz zbiegom, pragnącym do Polski 
powrócić, bierze chłopów pańszczyźnia- 
mh jedyhie pod opiekę prawa i rządu. 

a opieka ma się wyrażać w tym, że 
umowy dobrowolnie zawarte między pa- 
nem i poddanym chlopem stają się wza* 
jemnymi zobowiązaniami, których wy- 
ónanie gwarantować ma rząd. 


Ale cóż za korzyść mogla przynieść 
chłopu umowa, której zawarcie uzależ- 
nione było od humoru, czy dobrej woli 
pana? 


Dla dalszego postępu sprawy chlop- 
skiej miala Konstytucja 3-90 Maja zna- 
czenie o tyle, że stwierdzała uroczyście 
we wstępie do artykułu 4 przez usta po- 
słów szlacheckich, iż właśnie z ręki pra* 
cowitej chłopa płynie najobfitsze bogac- 
two narodu, iż masy chłopskie stanowią 
olbrzymię większość ludności państwa 
i tworzą główną jego siłę i ostoję. 

Konstytucja ` Majowa  zajela sie 
w pierwszym rzędzie reformą ustroju 
państwowego, wiążąc sprawę niezależ- 
ności i niepodległości narodowej ze 
sprawą postępu. Światłe. umysły Sejmu 
Czteroletniego, przejęte troską o dobro 
zagrożonej przez sąsiadów Ojczyzny, 
dążyły do wyprowadzenia Polski na pro- 
ste i równe drogi rozwoju politycznego, 
któryby zapewnił jej siłę i przetrwanie. 
Patrioci polscy owej epoki, oceniaiac 
położenie Polski i źródła jej słabości, 
dążyli do zasadniczej zmiany ustroju 
politycznego, nie naruszając prawie w ni- 
czym skostniałych i szkodliwych form 
ustroju społecznego. A tymczasem ra- 
dykalna, gruntowna reforma spoleczna, 
uwolnienie chłopa i zniesienie poddań- 
stwa mogło się stać żagwią, która wzni 
ciłaby pożar rewolucji społecznej w są: 
siednich państwach zaborczych, ratując 
w ten sposób Polskę od upadku. 


Francuski historyk J. Michelet, przy- 
jaciel naszego wieszcza narodowego 
Adama Mickiewicza, pisząc o reformach 
Konstytucji 3-go Maja stwierdza trafnie: 


„W czasach tak dalece zmienionych 
zachodziła potrzeba głębokich i radykal- 
nych zmian instytucyj spolecznych. 
Wprowadzając reformy zewnętrzne, po" 


wierzchowne, nie stworzono żadnej po- 
ważniejszej siły, na której możnaby się 
oprzeć. Kontentowano się reforma poli- 
tyczną w chwili, gdy Polska mogła być 
uratowana nie inaczej jak w drodze re- 
wolucji społecznej”. 

Zrozumiał to dobrze Tadeusz Ko 
ściuszko, który porwał do walki z wro- 
giem chłopa polskiego, pragnąc go uczy- 
nić wolnym obywatelem. 


W manifeście, zwanym Uniwerssłam 
Połanieckim, a ogłoszonym w dniu 7 
maja 1794 r, stwierdza Kościuszko na 
wstępie, że los Polski zależy od złamania 
dwojakiej sily, używanej. przez wrogów: 
sily oręża i siły intrygi. Intryga ta 
polega na podżegoniu chłorów da wv 
stąnienia przeriwko panom. K 
przyznaje z bólem w sercu, że nienedskio 
obchodzenie się szlachty z chlonami 
w niektórych miejscowościach stwarza 
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latwe podstawy do propagandy i oczer- 
nionia całego narodu przez Moskali. 

Skargi chłopów, walczących pod sztan: 
darami powstańczymi Kościuszki znaj- 
dowały u niego zrozumienie, Okazało się 
z tych skarg, że szlachta nie tylko nie 
starała sie ulżyć doli żon i dzieci chłop- 
skich żołnierzy. 'a przeciwnie dążyła do 
pogor*zen'a ich sytuacji, jakby chcac 
uląrać jch 7a to, że mężowie i ojcowie 
ich służyli O'czyźnie Wobec tego Ko- 
ścitiszko zarzadził, aby komisje porzad- 
kowe w Fadvm wołewództwie przyj: 
mowały skarai uciskanych i brały ich 
pod swń oniekę. Prześlądowcom i opraw- 
com tirdi zarmoził. iż beda karani jako 
wrogowie i zdraicy Ojczyzny. 

Tndetsz Kościuszko nie poprzestaje 
ną tym. Wnrowadza on również poważ- 
ne reformv w stosunkach chłopskich, 


k można ująć w nastepujących punk- 
tach: 


td winisti wzięty jest pod opiekę 
Noradowaso i korzysta z tej opie- 
k Każdv chlon staje się wolny i mo- 
że sie nrzen'ość, «dzie mu się podoba 
pod warmtiam, że zawiadomi o nowym 
miełsru osiedlenia komisję porządkową 
i wiści dluot oraz ciężary publiczne. 5) 
Dni nracv, która chłop winien był świad- 
czyć na rzecz wlaściciela ziemi zostały 
zredukowsne prawie do polowy. 4) Wla- 
dze miniscowe zostały zobowiązane do 
czuwnnia, rhv gospodarstwa tych, któ- 
trv służa Oiczyźnie, nie ulegały zanie: 
fdhrnitra ziemie nie leżały odlogiem. 5) 
Ci. którzy znoidują się w wojsku, zostali 
zwolnieni od wszelkich świadczeń na 
rzecz pana na czas służby wojskowej. 6) 
Żaden włęściciel ziemi nie może usunąć 
chłopa z qosnodarstwa, o ile ten ostatni 
wywiązuje się ze swych obowiązków. 

Inne przenisy zawierają sankcje karne 
przeciwko panom i ich ekonomom, gdy» 
bv prześladowali lud lub dopuszczali się 
sahotażu ogłoszonych reform. 


Podczas, gdy: Konstytucja Majowa 
usiłowała rozwiązać sprawę chłopską 
w drodze ewolucyjnej, odkładając jej 
realizacie praktyczna na później, to Ta- 
dersz Kościuszko dążył do przeprowa- 
dzenia reform w stosunkach rolnych 


w sposób radykalny,'a na owe czasy na- 
wet rewolucyjny. Przejęty hasłami Re- 
walacii, Francuskiej dążył on do: calko- 
witego uwolnienia chłopów i nadania im 
na własność ziemi, na której pracowali. 


Szlachta polska byla zaniepo! 
w wysokim stopniu poczynaniami Ko: 
ciuszki, przeczuwając, że po' zakończe- 
niu nowstania dążenia swe postara się 
zrerlizować. > 


To też nie dziwnego, że nie poparła 
ona tego powstania ludawego, którego 
przywódca postawił sobie dwą cele: 
uwólnić oiczyznę od wrogów zewnętrz- 
nych, a lud wiejski od jego wrogów we- 
wnetrznych: szłachty i magnatów. 


Przenisy Uniwersału Polanieckiego 
byty hiezwłorznie wprowadzone w życie 
i polenszvly los chłopów. Po upadku por 
wstanią pierwszę czynnością państw za- 
borczych hvo uchylenie tych, przepi- 
sów, ostatnich, jakie wydała upadająca 
Polska w sprawie chłopskiej. 

Tadeusz Kościuszko nie tylko dążył do 
zniesienia, poddaństwa chłopów i polep- 
szenia jęh dali, wydając, jako Naczelnik 
powstania Uniwersal z dnia 7 maja 
1704 r... ale, sam „swoim przykladem już 
po upadku powstania starał się nakłonić 
szlachte do dobrowolnego zrzeczenia się 
swych praw pańszczyźnianych. 

W sporządzonym w dniu 2 kwietnia 
1817 r. testamencie oświadcza, że pod- 
daństwo chłopskie jest sprzeczne. z pra: 
wem naturalnvm i pomyślnościa państw 
i dlatego znosi je calkowicie w swoim 
maiatku Siechnowicze w województwie 
Brzeskim. 

Chłonów wsi Siechnowicze uznaje za 
wolnych obywateli kraju i pelnonraw- 
nych właścicieli ziemi, którą dotychczas 
posiadali; zwalnia ich od wszelkich 
świadczeń i posług, do których byli do- 
tvchczas zobowiązani. Szlachetna po- 
«ê bohatera narodowego Tadeusza 
Ko*-inezki winna być otoczona szczegó! 
na ez-ta nrzoz nnleki świat chłopski: zn 
inna czem r="annaradowe w kierunku 
wama ="ta (Vozezyw od wrogów i ze 
emn dotonta do obdarowsnia ziemi” 
i wolnośria brdu, wiejskiego. O tym na 
Ježa przypomnieć z okazii 152 roczni: 
cy Uniwetsali Połanieckiego. 


CHŁOPSK 


1 SZTANDAR 


Mowa Nacz. Sekreiurzn PSL St. Wójciku 


ma X sesji Krajowej Rady Narodowej 


Wysoka Rado! 


Pan Premier w exposé swoim omówił calo- 
leń i prae Rządu Jedności Naro- 
sz stosunek do prac tego Rządu jest 
I jeżeli chodzi o cały 
do- 


ksztalt zng: 
dowej. Ni 


rdziej rzeczowy. 
zereg zegadnień, caly 
konanych, niewątpliwie zgodni 
szczególnie jeżeli chodzi zagadnieni. 
polityki zegranicznej, ta na tym odcink 
pomiedzy nami absefttnie żadnych różnie 


ma. Jeżeli w poszczególnych kwestiach róż 


szereg 
jesteśmy 
a 


prec 


my się, w kwestiach dotyczących zagadnień 
mo R ja 2 glo” 
bokiej troski o sprawy nasze państwowe, o do- 


czysia wewnętrznych, ta one wypływ 


bro nerodu, o dobro Poństwa. 
Z radości: 
dażeniu do 


wida 


ra nas spływa, 


cinku gospodarczym również niewątpliwie 
przedstawia poważne pl jednak rzeczy 
które wywoływać dyskusj 


i chée tu dzisiaj się 

Pan Premier powiedział 
podniesienia mpralności kraju, 
do wzmożenia bezpieczeństwu 
bym o tych rzec 
Premier mówił w 
woj opozycji legalnej i nielegalnej, 
© kłodach rzucenych 
przez pewna część stronnictw, która 
1ównież skladową część tego Rządu. 
pliwie Pan Premer mial na uwadze 
innego, jak Polskie Stronnictwo Ludowe, 

Nasz stosunek do tyh zogadni 
powiedzialem —- stosunkiem rzeczowym. Ni 


musimy da: 
kraju. Chci 


równie: 


rozumiemy koolicji rzędowej w sposób ten. aže- 
7 w komendę, w sposób jednolity; 
ozumiemy ko- 


ną 
, była załatwiane. 
w ten sposób, że zagadnienia pószi 
inny być wynikiem uzgodnień wszy 
stronnictw, I 
poczynań właśnie jest tego rodzaju. 


SWOBODY OBYWATELSKIE 


Wedlug manifestu lipcowego w 1044 r, za- 
pownione są obywatelowi wszystkie swobody 
i prawa obywatelskie zawarowane konstytucją 
marcowa ż 1921 r. Wedlug tej konstytucji, 
która zapownia swym obywatelom ochronę ży- 
cia, wolności i mienia — w myśł art, 95 — któ- 
ry powiada, że nikt nie może być pozbawiony. 
sądu, któremu z prawa podlega. Trzeba sobie 
powiedzieć, trzeba spojrzeć prawdzie w oczy, 
trzeba stanąć na gruncie realnym, stanąć na tej 
ziemi i powiedzieć sobie wyraźnie jak te prawa 
dema jak te swobody obywatelskie, te 
pó Ed osobista w naszej rzeczywistości wy- 
glada. 

ie chcę hyć gotoslownymi chee: 
szereg faktów. Ja wiem — p. min. 
może będzie niezadowolony — nia chciałbym 
hyć źle zrozumianym, nie chce podnosić tu 
kwestii dla jakichś wzgledów demazogicznych, 
chce mówić w tym głehokim przekonaniu, że 
ten głos jednak bedzie wziety pód uwegę, że 
jednak czynniki właściwe wnikną w pewne 
izeczy, w, pewną rzeczywist: wpikną w ten 
odcinek naszego życia zbiorowego i poczynią 
wszystko co możliwe, aby ten stan zmienić, 
Nie leży tylko w interesie tej czy innej partii, 
nie leży to w interesie tej czy innej osoby czy 
ugrupowania, ale leży to w interesie calego 
Narodu, w interesie Państwa. W dzisiejszym 
czasie, kiedy my musimy skupić wszystkie siły 
din nadbudowy. dla zagospodarowania, w tym 
czasie, kiedy Rząd jak najbnrdzieł musi być 
zespolony z Narodem, kiedy Rzad powinien 
stanowić jedną zwartą cólość z Narodem, — 
tega rodzaju kwestie nie sa obojetne, Otóż ca- 
ty szereg informącyj, takie posiadamy. nie 
z terenu jakiegoś jednego, określonego, ale ze 
wszystkich terenów z całej Polski, czy ze 
wschodu, czy zachodu, czy południe, czy z pół- 
noċy Polski — wszedzie spotykamy się z niee 
właściwym ustosunkowaniem się, z niewłaści- 
wym zachowaniem się pewnych czyńników. 

Dalej 21 stycznia 1946 r. funkcjonariusze 
Powiatowego Urzedu Bezpieczeństwa z Bisle- 
gostoku przy przeprowadzaniu, rewizji przy po- 
szukiwaniu broni, w gminie Kalinówka powia« 
tu białostockiego, it wdowy Bolesławy Prokop 
dokonali. zabrania następujących rzeczy: (tu 
wymienione sq rzeczy użytku domowego). 
W tej sprawie zwróciliśmy się do Ministerstwa 
Bezpieczeństwa o _ wyjaśnienie i pociągnięcie 
da odpowiedzialności karnej kogo należ! M 
nisterstwo Bezpieczeństwa pismem x dnia Ô 
kwietnia Nr 1845 odpowiedziało: „W związ- 
ku z pismem w sprawie podania Bolesławy Pro- 
kop komunikuiemy, iż w okresie podanym 
przez petentke powołane Urzędy Bezpieczeń. 
stwa żadnych operacji na terenie gminy Kali 
nówka nie przeprowadzały”, Podpisał naszelnik 
sekretariatu. Podpis nieczytelny, 


tzytoczyć 
ndkiewicz 


stocki, to działał inny, możliwe, że działał od- 
dział leśny (oklaski — wesołoś | 
?ziałał oddział leśny, to proszę to konkretnie 
sstałić. W tym wypadku jestem przekonany, 
że ci ludzie kładąc swoje podpisy, stwierdzając 
«nkretne fakty, zdawali sobie dokladnie spre- 
ra z tego, jakie to może pociągnęć konsekwen- 
Je. I w tym wypadku tym śmiechem panowie 
*wnież tej rzeczy nie załatwicie, bo gdyby tem 
otnie działały bandy leśne, to byłoby nowie- 
'ziane, że wfedy była tam akcie Band leśnych. 
Ale, że tam nie było tych band leśnych. to dlg- 
tego takim zdawkowym powiedzeniem zełatwia 
się tę sprawę. 


ku 


wiiamy wiadomość o ostatecznym , 
z idacit Armiż Andersa, tero fró- 
dla zla i nieszczęść, jnkie w wielu wypadkach 
1. Coly szereg poczynań na od- 


musimy dążyć do 


h nieco powiedzieć. Pan 
nicy, swego exposé o jalo- 


ako pod nogi Rządowi 

stanowi 
Niewąt- 
le kogo 


ñ jest — jak 


egó] 


= 


nasz stosunek do poszczególnych 


ale jeżeli |; 


M. O. PRZECIWSTAWIA SIĘ U. B. 

W dniu 28 lutego 1946 r. do wsi Ptaszki 
przybył większy oddział Milicji Obywatelskiej 
2 Siedlec i przeprowadził rewizję u gospodarza 
Jana Kotawskiego, Po rewizji Jan Kotowski 
stwierdził brak szeregu rzeczy. Przeprowadzo- 
no również rewizję w innych gospodarstwach 
tej miejscowości, Następnie szereg osób zabra= 
no i wywieziono do Siedlec. W rezultacie po 
dluższym badaniu zostali wszyscy zwolnieni. 
Pragnę nndmienić, że badanie bylo połączone 
z różnymi dolegliwościami tego rodzaju, że po 
kilka miesiecy niektórzy z badanych, później 


j, 
a 


Ale co się dzieje później? Otóż po zwolni: 
niw tych ludzi 12 marca tego roku prz 
do tej wsi Ptaszki samochód ciężarowy wypeł- 
1iony ludźmi w mundurach Milicji Obywatel- 
skiej z Siedlec, a więc tej, Która dokpnnta tego 
pierwszego aktu i która była prawdopodobnie 
niezadowolona ze stanowiska; jakie zajął w tej 
- | sprawie Urząd Bezpieczeństwa. Oddzial zatrzy- 
$ | mał się przy, gospodarstwie Jana Kotowskiego 
i jeden z milicjantów powiedział: my tu bedzie- 
my teraz fospodaroweli, Zabito dwie świni 
które załadowano da Samochodu, następni 
milicjanci podłożyli słomę pod budynki gospo- 
darskie, podpalili, zabrali żywy 4 martwy in- 
wentarz, pilnując do tego momontu póki pożar 
rie objal całości gospodarstwa. Spnlily sie trzy 
krowy wysokocielne; jeden buhaj. 5 sztuk świń 
lokatora tego g 5 sztuk owiec. Było 

r dzieci, które na szczęście 
i zdolala ludność wyratować 
jeszcze z płomieni, nie zdołała jednak odrato- 
wać inwentarza oraz budynków spsiednich 
dwóch gospodarstw, na które przerzucił się 
pożar, 
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e 


tyon 1946 r. o 1-e} w nocy do miesz- 
kania Heleny Kretnra, zamieszkałej w Łoni, zm. 
Turza, pow. mławskiego 
trzech w mundurach i trz 


ku i byli do 2 


butów, Koszule, ehustki i t. d. 


dzeniu rewizji usiłowali zgwałcić 


dził się na to. To jest 
tego nic dodawać nie potrzebuję. 


REWIZJA W PSL 


Jeżeli chodzi o dokonywanie rewizji, ta mu- 


siałbym wspomnieć 


RS słów na temat rewi: 
dokonanej w lokalu 


kowans Prezydium Zjezdw. Wszyscy 
podpiseli i na dowód, ażeby każdy 
podpisał, każdy otrzy 


ziat, 


rę 514 


tej uchwały, której odpis został 
w lokalu sokretariatu i doręczony. 
delegatom zeinteresownnym, wydaje mi się, 
rie fest to fakt przestępczy, 
tak daleko idące kroki ostrożności, fi 
nywanie rewizji w nacy w poszukiwan 


uchwały, która sie tytułuje nielegalna ulotką 
dome przez kogo i gdzie 
NY 


i jakkolwiek było w 
zosteła wydana. Rewizja tn trwała da 10. 
nawet do 10 min. 30 w południe, mimo, 
> godz. y 
byli już w posiadaniu powielacza, na 


tarięcie. 


W tym wypadky nie uważamy, żeby w ogóle 
istniała potrzeba, istotnie był powód po aN 
tnl 


jeszcze 


zwłaszczą z 


ażeby dokonywać 
ęciu ludzi 


ogromna siłą kilkudzi 
w dodatku w nocy. 


TĘPIENIF “SL 


Bardzo czeste są wypadki wymiszonia dekla 
racji p wystgpieniu z 


SL a także 
niu do innej partii, przede wszyst 
i SL (wesolość). 

Z powiatu Kolo mem 
imość: Zwołane zostało 30 
. zebranie mlodzi: 
izku Mlodzieży Wiejsk 


funkcjonariusze UB w mundurech i po cy 


nemu, Po rożejrzeniu się, jak nam informator 


podaje: 


powiadam, '©reniem jest zalążyć „W; 
Czy władze sę poinformowane? Odpo 


że bez obawy możne 
sekretarzem PSL- 
Zadaja szereg pyta: 


dezam, że jestem 


nię rolną. 
Woła mnie oficer, 


pyta o nazw 


wtargnęło 6 ludzi, 
po cywilnemu. 
Oświadczyli, że są członkami AK. żadali posił- 
min. 30, Przeprowadzili szczegó- 
lowa rewizię w wyniku której zabrali Æ pary 
Po przęprowo- 
Ta-letnią 
dziewczynkę. Niektórzy z napastników zostali 
rozpoznani jako funkcjonariusze Urzędu Boz- 
pieczeństwa w Mławie. Zażadano skonfronta- 
wania tych napastników ze świadkami napadu, 
lecz kierownik Urzędu Bezpieczeństwa nie zgo- 
bardzo wymowne. Ja do 


SL. Otóż znane sę wszy 
Fim obywatelom i posłom sprawy Zjazdu Sn- 
mopomocy Chłopskiej. Znany fest również fnkt 
wylścin z sali obrad pewnnt części delegatów. 
przybyłych na ten ziązd. W wyniku tego dele» 
gaci ci zebrali sin w lokalu PSI, i tam nowzięli 
pewna uchwałe, Uchwała ta została zakomuni: | s 
shwałe te 


st odpis tef uchwaly, 

Otóż w zwiazku z tym w nocy miedzy godzi. 
ddzinł w liczbie okolo 80 ludzi do- 
konat rewizji, Wydaje mi sie, ża fakt powżie- 
cia uchwały, fakt doroczenia Prezydium Zjnzdy 
wykonany 
wszystkim 


óryby nakazywal 


7, czy 8 rano dokonywujący rewizji 
którym 
wykonane zostały odbitki oraz kilku egzemnln- 
rzy tej odbitki jakie jeszcze porostały w sekre- 


zebrania wkroczyli na sale obrad 


uękcjonariusze UB pytają, co to fest, Od- 


est to organizacja legalna i mówiono nam, 
dać, Pytafa. kto je 


kto jest prezydentem, na- 
czelnym wodzem, pytają się czy władze rzędo- 
we zrobiły dobry krok, przeprowadzając refor- 


imie, | ok: 
|urzynależność do partií 1 dał rozkaz do rozej- 


4 kwietnia przyjechało dwóch z Bezpieczeń- 
stwa i spisali akt oskarżenia za nielegalne po- 
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jowonie, wobec nie powiadomienia władz 
9 zwołaniu zebrągin. Dano mi do zrozumie- 
nia, że sprawa zostanie skierowana na drogę 
sędową. 

Dnia T6 marca został aresztowany 
władze Bezpieczeństwa Sułkowski ze wsi 
rzekomo za posiadanie broni. 

Po pewnym czasie obywatel Ścikowski został 
zwolniony, a wkrótce ponownie został wezwa- 
ny do UB, gdzie zabrano mu legitymację czlon. 
kowską. af, 

Fakty te niewątpliwie świadczą o bakcylu 
niezdrowym, wywołującym chorobę w orga- 
niżmie, i uważam, że troską nas wszystkich 
winno być, ażeby rodzaju fakty możliwie 
jak najszybciej widować i zapobiec. im 
u źródła, ażeby na przyszłość tego rodzeju 
fakty nie powtarzały się. 

Nie chcę negować, że w tym czy innym wy- 
psdku  poszczególny obywatel jest w kolizji 
z kodeksem karnym. Uważam, że w tym wy- 
padku, jeżeli tak jest, władze bezpieczeństwa 
tą zobowiązane wszystko zrobić, ażeby, winny 
był pocięgnięty do odpowiedzialności, Nie mo+ 
że być jednak mowy o stosowaniu odpowiedzial- 
ności zbiorowej, nie może być mowy o nękaniu 
obywateli w wielt wypadkach przeważnie Bos 
gu ducha winnych, tylko dlatego, że jest ja- 
kia} podejrzenie na daną okolicę, czy daną 
miejscowość, że w danei miejscowości, czy 
ckolicy, przebywał, czy przechodził jakiś od- 
dział bandy leśnej, czy miało miejsce jakieś 
zajście z tego rodzaju oddziałem. 

Przecież obywatel, ten przeciętny obywatel, 
pragnący spokojnie pracować, pragniący żyć 
w zgodzie z przepisami prewa, pragnący „| yć 
lojalnym obywatelem, chciałby wiedzieć, kiedy 
i w jakich okolicznościach może być bezpiecz- 
ny i kiedy, za jaki ewentualnie czyn mogą mu 
grozić konsekwencje karne, 


W RADACH WOJEWÓDZKICH 
1 STAROSTWACH 
a Chcę przejść do innej sprawy. Rady Naro- 
owe, 

Podnoszone tu byly przez moich przedmów= 
ców żale na temat rurów, czy uniemożliwiania 
zajmowania stanowisk, ewentualnie obejmowa- 
nia dzialek rolnych przez członków PPR, Wy- 
daje mi się, że już kto jak kto, ale PPR w tym 
względzie narzekać nie może. Kto, jak: kto, ale 
PPR-owcy krzywdy nie mają. jeśli chodzi o ob- 
sadzanie stanowisk, czy ewentualnie obejmo* 
wanie placówek gospodarczych i majątków. 
W myśl art. 96, Konstytucji wszyscy obywa- 
tele są równi wobec prawa i urzędy publiczne 
są w równej mierze dla wszystkich dostępne. 
Jeśli chodzi o zastosowanie tego w życiu, to 
lej równości absolutnie nie ma; Przytoczę fak- 
ty, Konstytuuje się obecnie rady wojewódzkie, 
We, Wrocawio lent pravigi? towa A że 
«a 120 miejąc Polskiemu Stannietwu Ludowe- 
tau onone się 2 radnych, (Glos © 2 1a 
dużo), Ta sama histosia je” i w innych woję« 
wództwach, W powiatach, n szczególnie gmi 
noch jest nieco lepiej, trudno jest bowiem 
wyrugować pecselowców, bo oni są korzeniami 
rośnięci z tą miejscowo błodą I nie zawsze 
można znależć pepeorowen, aby „zastąpić 
pecsolowca, ale gdy się tylko zanjdzie to się 
Mane W niektórych radach, gdzie od dhit- 
go czasy pracuja peeselowey, ruguje się ich, 
toby zadość. uczynić wymogom PPR. 3 

Mówi 


ią možn 


rzez 
'ożki 


co 


że 


PRAWO KOALICJI 

ę do innego feszere zagadnienia, mia- 
e do gwarantowanego również Konstyte 
iucję marcowg prawa zgromadzeń, zawiązywa” 
nia stowarzyszeń i związków, Niedawno nos 
wstęło stowarzyszenie „Ludowy Zwiążek Ko- 
biet", Powstala też druga organizacja — „Ore 
ka”,sOtóż te dwa stowarzyszenia zostały roz: 
wiązane. Mówi sie w tym wypadku, że one po- 
wstaly niezupełnie legalnie, ole nie znam prze- 
pisu, któryby nkreślał inny sposób rejestracji 
niż ten jaki był zastosowany. 

14 kwietnia r. b. w Lublinie odbywała się 
zebranie organizacyjne Izby Lekarsko - Wete” 
rynncylnef. Komisarz tego zebranie, prof. Par- 
nas zgłosił liste kandydatów. Poparł ję również 
gorco wojewoda Rózga. Ponieważ jednak od- 
zywały się głosy, wysuwające innych kandyda- 
tów, zostal wyrałony goracy protest, zarówno 
ze strony komisarze, jak i wojewody. Podnieśli 
oni, że ich lista jest najlepsza, że trzeba ję 
przył że nowych kandydatów nie trzeba 
Poleszać, ale że trzeba najpierw przeglosować 
ich liste, Głosowanie było nadspodziewene, bo 

szyscy niemal obecni członkowie wypowie* 
dzieli się przeciw tej 

Prezydent KRN: Zgodnie z art. 40 regula- 
minu przemówienia Posłów nie mogą trwać 
żej niż 30 minut, Ob. Poseł przemawia już 
minut, a zatem przemawia o 25 minut dius 


tej 


ła 


55 


żej, niż pozwala regwiamin. Wobec teya pozo* 
stawiam Obywatelowi Posłowi jeszcze 5 minut, 
„|i prosze o zakończenie przemówienia. 

Poseł Wójcik: Postaram się do tego zasto- 
SpWać. 


ja. 
WOLNOŚĆ PRASY 

jeszcze zagadnienie prasy. Prasa jest 

m wyrazem wolności demokra- 

zi o Konstytucję marcową. 

bardzo rygorystycznie to 

é prawo 


wvgląda w naszej rzeczywistości 
tylko parę cytat cenzury w „Ge: 
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to w Nr. 17 1945 r, skreślono taki ustęp 
(czytał): 

„Nie bylo wśród nas żadnego Quislinga, De- 
grella, Petalna". Tego rodzaju ustęp został 
Skreślony. Na zapytanie, dlaczego od- 
nowiedzisno: Był przeci Kozłowski, który 
siedział w Berlinie. Sądzę, że obecnie cenzura 
po podobnej wypowiedzi Pana Prezydenta — 
tego rodzaju cytat kontiskoweć nie będzie, 

innym miejscu zostało skonfiskowane zda- 
nie Witosa, który mówił: „bierzcie czynny 
udzieł we wszystkich dziedzinach życia pañ- 
stwowego, nie pchać się jednak na urzędy 
i stanowiska, które przekraczają wasze siły“. 
To jest wypowiedź skierowana do chłopów 
i nie wydaje mi się aby tego rodzaju wypo- 
wiedź mogła podlegeć konfiskacie. 


DROGA GAZETA / 


Jest jeszcze inna rzecz. U nas jest nie tylka 
centura, ale stosuje się również ograniczenia 
ico do nakładu pisma. Otóż kol. Cyrankiewicz 

odniósł tu wysoka cenę „Gazety Ludowej., 

roszę bardzo, pozwólcie „Gazecie Ludowej”, 
czy każdej innej gazecie PSL wychodzić w ta- 
kim nakładzie, w jakim moglaby się rozejść, 
a nepewno numer Gszety nie będzie osztował 
8 — 10 złotych. Mam tu dane takie: nakład 
innej prasy wynosi 1.179.000  egzemplerzy 
w Polsce, natomiast „Gazecie Ludowej" pozwo- 
lono wychodzić w nakładzie 62.500 egzempla- 
rzy, Pytam się, czy przy tym nakładzie ta gð- 
zeta może zaspokoić potrzeby choćby tylko Fo- 
dzin swoich członków. 


Z Dolnego Sląska 


Sprawa Śląska Dolnego cięgle musi nam Je- 
żeć na sercu. Nie” pipa! sobie dostatecznie 
sprawy z tego, żę niebezpieczeństwo niemiec- 
kę ciągle istnieje 1 bedzie istnialo, dopóki s 
Niemcy na ziemi naszej, Bo przecież nie może- 
my być tak zaślep: aby sądzić, że tylko my 
potrafiliśmy prowadzić akcję . podziemną 
w okresie okupacji. 

Ulice Wrocławia. Tablica ogłoszeń, Afisz mó- 
wi o pożyczce na odbudowę kraju. Lecz cóż to 
na nim? Przypatryję się okrągłej nelepce, przed- 
stawiającej nt czarno - czerwonym tle okrop- 
ną twarz szabrownika, twarz z pocztówek nie- 
mieckich Kohlenklaw'», Dokoła napis: „Hier ist 
nichts für ihn zu machen”. — Kto to nalepił 
i w jskim celu? 5 

A oto drugi wypadek: wracając ze Śnieżki do 
Karpaeze (Koło Jeleniej Góry) podziwiam, 
śliczne okolice, nieprzetrzebione lasy» Ścieżka 
kręciła się malowniczo, często przerywana stru- 
mykami. Z za zakrętu wychodzi trzech chlop- 
ców, dwóch lat 10 — 12. jeden starszy z kara” 
binem Żądsją dokumentów. Śmiejąc się z ta- 
kiego irolti pytam co się stało, Najstarszy 
Eao, że przed chwilą „partyzanci“ nie” 
mieccy strzelali do Polaków. Jedna Niemka zo- 
stała złapana z rewolwerem w ręku. Mają roze 
kaz legitymowania wszystkich po. drodze. Wy- 
słana jest pogoń za Niemcami. Pogratulowałem 
trzem chłopakom, uścisnęliśmy sobie ręce i roz- 
staliśmy się. Przed samym Karpeczem widzia- 
tem konwojowanega młodego Niemca — był 
to jeden z. „partyzentów”. 

lemieckie możliwości organizowanie się sę 
duże. Nie potrafimy oddawać pięknym za na~ 
dobne. Ale ograniczyć ich w dotychczesowej 
swobodzie możnaby, nim całkowicie nie wyjadą 
+ Polski. 

Sądzę, że nie wystarczą tu siły „Orłąt* czy 
harcerzy Skoro Niemcy się organizują, należy 
im przeciwstawić również siłę organizacyjną, 
choćby nas miało to kosztować. Wymaga te- 
go Dolny Śląsk, Praca i zagospodarowanie tych 
ziem zależne jest od spokoju. Z bandami zło- 
dziej i bandytów łatwo sie uporać, są to bo- 
wiem jednostki bez podstaw organizacyjnych. 
Znając niemieckie zdolności organizacyjne na- 
leży raczej przejnskrawić, nie docenić sy- 
tuację, Wszak od zakończenia wojny, 
spokojowi, uczyniliśmy wiele, Widzimy dymi: 
ce fabryki i kopalnie, Wystawa w Jeleniej Gó- 
rze p. t „Osiągnięcia przemyslu Chemicznego 
Dolnego Śląska” dokumentuje nam to do- 
skonale. 

Widzimy zsoraną ziemię. Nie wszędzie, brak 
mwentarza. Miedzy Miehałowicemi a Grebo- 
szowem widzialem dwa pługi, cięgniete przez 
kobiety, Z takim trudem zagospoderowane zie- 
mie potrzebują niezmęconego spokoju. To też 
zwróćmy uwógę, baczniejszą na jedną z perel 
raszych ziem, Ślęsk Dolny! 


WERONIKA WILBIK-JAGUSZTY NOWA 


Pod Połańcem 


Poniżej drukujemy jedną ze scen dramatu 
wią i Bronią”, sztuki z czasów Insurek- 
i wydanej przez Zw. 


W scenie tej widzimy naczelnika Kościusz- 
kę, który w uznaniu zasług chłopskich żoł- 
nierzy w rozmowie z przedstawieielami chło- 
pów, pragnie ulżyć im doli — wydając Uni- 
wersał Połaniecki, 


Kosynier I: 
Wy m sukmanie, 
my ra sukmanie. 
Równe ci nam dziś gadanie. 
Rzeczcie prawdy szczere słowa, 
niech przed nam się nie chowa, 
jaka jest. 


|liwszego ustroju 


CZESŁAW WYCECH* 


CHŁOPSKI SZTANDAR 


0 wychowanie człowieku  - 


Po raz pierwszy w odrodzonej Ojczyź- 
nie obchodzimy święto Oświaty i nie jest to 
przypadek, że zbiega się ono w czasie z Ma- 
jowymi Świętami — Pracy i Odrodzenia 
Narodowego. W dniu pierwszego Maja ob- 
chodzimy Święto Pracy w którym warstwa 
robotnicza od paru dziesiątków lat manife- 
stuje swą siłę i wolę walki o spoleczne, 
gospodarcze, i kulturalne wyzwolenie, do 
budowy sprawiedliwego ustroju. 

W Polsce temu Świętu Pracy próbowano 
niesłusznie przeciwstawić Święto 3 Maja. 
W święcie narodowym Trzeciego Maja od- 
dajemy uznanie reformatorskim przywódcom 
Narodu Polskiego, którzy w momencie upad- 
ku państwowości pragnęli uzdrowić organizm 
społeczny i państwowy Polski, pragnęli 
uzdrowić organizm społeczny i w ten spo- 
sćb ocalić ginącą Rzeczpospolitę. Te refor 
matorskie prace zostały podjęte przez. ludzi; 
którzy byli wychowani w Szkolnictwie Ko- 
misji Edukacji Narodowej. Faktem tym 
stwierdzamy, że oświata jest koniecznym Wwa- 
runkiem dobrego funkcjonowania ustroju 
społeczno-państwowego, 

Przewodnimi myślami i pierwszego i dru- 
giego święta są tendencje naprawy organizmu 
społecznego i budowania życia na zasadach 
demokratycznych. 

Dziś w Odtodzonej Rzeczpospolitej nie 
może być mowy o przeciwstawianiu tych 
świąt, bo nie może być lud pracujący — 
chłop i robotnik — przeciwstawiany naro- 
dowi. Bo dziś lud polski jest narodem. Mi-, 
nęły już bezpowrotnie czasy, gdy chłopi czyj 
mieszczanie, czy robotnicy pogrążeni w bie- 
dzie i ciemnocie byli poza nawiasem życia 
narodowego, a narodem były w istocie warst- 
wy szlacheckie i posiadające. 

W czasie tej strasznej wojny, a jeszcze 
okrutniejszej okupacji lud wszedl głęboko 
w naród i państwo. Dziś lud jest świadomym 
obywatelem państwa, dziś chłop i robotnik 
są uświadomionymi i aktywnymi członkami 
narodu. 

W Odrodzonym Państwie Polskim zosta- 
ly przeprowadzone glębokie reformy społecz- 
ne w ustroju rolnictwa i przemysłu, które 
położyły podwaliny pod budowę sprawied- 
społeczo-gospodarczego. 
Pragnę w tym miejscu przypomnieć, że 
uchwały całego ruchu pracowniczego, które- 
go częścią składową był Związek Nauczy- 
cielstwa Polskiego, że ich uchwały z 16 
i 17 stycznia 1937 w sprawie przebudowy 
społeczno-gospodarczej Polski pokrywają 
się w zasadniczych liniach z przeprowadzo- 
nymi reformami, Te przeobrażenia społecz- 
no-kulturalne i gospodarcze, jakie zaszły 
w naszym życiu w czasie wojny i po jej za- 
kończeniu stwarzają nowe podstawy ustro- 
jowe dla naszego państwa, w którym lud sta- 
je się narodem i gospodarzem państwa, W o% 
statnich latach postneliśmy się naprzód w 
tworzenu jedności kulturalnej w narodzie. 

Trzeba zaludnić i zagospodarować nowe 
ziemie, odbudować zniszczone wsie i miasta, 
uruchomić warsztaty przemysłowe, rolne 
i handlowe, zaludnić i zagospodarować nowe 
ziemie, zabliźnić rany fizyczne i moralne 


Baby, dziecka oto stoją, 
z skargą tutaj szly milami, 


naszega społeczeństwa, oddalić krzywdy 


z troską, lrami — 
prawa szukać przed uciskiem, 
użalić przed mami. 


Kościuszko: 


Sercem ja mam jestem bliskim, 
mórcie śmiele. 


Koasynier L 
Wiedzieć chcemy pa powrocie, 
pa wojennej to ochocie, 
co nas czeke_dalej? 


Chłopka ll: 
Poszły chłopy m śmiętnych szatach 
z chalup, het na wojnę, 
my spokojne doma. 
Ale bat ci ekonoma, 
nad familia poszłych śróista, 


i błędy. Stają przed nami na historyczną | 
miarę zakreślone olbrzymie zadania dla na- 
szego i następnych pokoleń. 

Któż ma je wykonać? 

Cały Naród Polski! Wszyscy muszą sta- 
nąć do wytężonej pracy. 

I tu zjawia się zagadnienie człowieka, | 
któremu narody zawdzięczają swój dobro=| 
byt i bogactwa; on to przecież buduje wsie, 
miasta, organizuje życie zbiorowe, tworzy 
nauke, sztukę i technikę. Człowiek jest bo- 
gactwem narodów, lecz wszyscy rozumiemy, 
że jest nim tylko człowiek kulturalny, Te 
wielkie talenty i zdolności, które tkwią w 
jednostkach całego naszego społeczeństwa, 
a w szczególności były dotychczas zapoz- 
nane w ludzie polskim nie mogą być zmar- 
nowanie. nie może być roztrwonione wielkie 
bogactwo narodowe. * 


Dotychczasowe rozważania ukazują nam 
kierunki polityki kulturalnej demokratycz- 
nego państwa. Jakież są to drogi? Jakim wa- 
runkom winna ona odpowiadać? 

Pierwsza kardynalna zasada demokratycz- 
nej polityki kulturalno-oświatowej — to upo- 
wszechnienie spożycia kultury, to udostępnie- 
nie kultury dla wszystkich. Tak jak promie 
nie słońca i powietrza są dostępne dla 
wszystkich, tak winny być dostępne dla 
wszystkich zdobycze kultury, sztuk), nauki, 
techniki, Wiemy, że tego nie było w prze- 
szłości i tak nie jest jeszcze obecnie, wiemy, 
że oświata i kultura była dotychczas przy 
wilejem zamożnych i bogatych. I wiemy, że 
dobro całego narodu wymaga, żeby oświata 
i kultura byłą dostępna dla wszystkich, gdyż 
wtedy dopiero cała powszechność stanie się 
pelnowartościowym i pełnoprawnym człowie- 
kiem społeczności i wtedy dopiero energia 
fizyczna i duchowa całej powszechności zo- 
stanie wprowadzona do budowania szczęścia 
i dobrobytu zbiorowego i jednostkowego. 

A druga zasada demokratycznej polityki 
kulturalno-oświatowej — to wprowadzenie 
do procesu tworzenia kultury możliwie naj- 
szerszego ogółu obywateli i to jednostek 
najzdolniejszych. Chodzi o to, ażeby do 
twórczości wciągnąć możliwie wszystkich nie 
tylko wąskie, elitarne grupy: chodzi o to, 
ażeby twórcy kultury społecznej, gospodar- 
czej i duchowej rekrutowali się ze wszyst- 
kich warstw, a przede wszystkim najszer- 
szych grup w narodzie; warstwy chłopskiej 
i robotniczej. 

W tych warunkach kiedy kultura będzie 
tworzona rękami i umysłem synów ludu 
zmieni się jej charakter; wtedy zmieni się 
jednostronnie szlachecki charakter nasżej 
kultury a zostanie ona wzbogacona dotob- 
kiem kultury ludowej i rolniczej. 


Powstanie z kolei pytanie w jakim zakre- 
sie i jakich formach pragniemy realizować 
zasady wyżej wymienione. 

Dotychczas mieliśmy dwa ogniwa sytemu 
kształcenia. 

a) pierwsze niższe ogniwo, obejmujące 
szkoły powszechne i zowodowe dla 
warst pracujących i 

b) drugie wyższe ogniwo, średnie i górne 
szczeble drabiny szkolnej, obejmujące 
szkolnictwo średnie ogólnokształcące 


Chłopka M: 


Miast zmniejszenia, 

dni pańszczyzny, 

pan chłopskiego chce zgnębienia, 
nowej robocizny. 

Większy ucisk, nowe kary, 

za tych, eo na mojnie, 


Kościuszko: 
Toż to rzeczy nie da tiary, 
czarne jakieś, złe to mary, 
plączą moje nicie. 
Gdzież tak byma? Wy to wiecie? 


Kosynier I: 
W każdej rsi tak się odbyre, 
skąd dziś chłopskie szły obrońce. 
Każdy jedno ci nam gada, 
częste ze msi mamy śońce, 
ode smoich. 


Pańszczyzna: 
(z ostatnich szeregów kobieta m Inianych 
szmatach, z rękami zmiazanymi pororósłem. 
gdzieże słońce, 
molnych kmiecych dnil 


Toż nam krzymda oczymista. 


i wyższe dia warstw zamo?wiejszych 
dominujących: dzieci warstw ludęwięet: 
tylko w nieznacznym stopniu mogły ko 
rzystać z tego systemu. a jeśli korzystś= 
ły musiały przezwyciężyć liczne i toid- 
ne przeszkody przy wspinaniu się po 
drabinie szkolnej wzwyż  (Płatuość 
szkoly, brak burs i internatów, oddalona 
sieć szkół). i 

Dotychczas minimum wiedzy dla całej 
powszechności określona programem sied- 
mioletniej szkoły powszechnej: w gruncie 
rzeczy przy przewadze u nas szkoły o jednytm 
nauczycielu, około 30 proc. dzieci opuszczało 
szkołę już po czterech klasach szkoły pow- 
szęchnej. Wszystkim wiadomo, że dziś już 
wiedza nawet w zakresie siedmiu kław nie 
jest wystarczająca, dlatego też piagniemy 
ustalić znacznie szerszy zakres minimum 
wiedzy dła każdego obywatela. 

Konieczność szybkiej odbudowy, kraju t 
usuwania długowiekowych zaniedbań i błe- 
dów oraz proces budowania demokratyczne- 
go państwa w oparciu o szerokie masy” la. 
dowe wymaga òd ñas zrealizowania po 
wszechnego ksźtałcenia na poziomie począt- 
kowym i średnim. 

Powszechne kształcenie podstawowe pra- 
gniemy realizować w ośmioletniej szkole po- 
wszcchnej, a kształcenie średnio ogólne i za* 
wodowe w różnego rodzaju szkołach śred- 
nich dla młodzieży od 15 do 18 roku życia. 

Drugą doniosłą formą upowszechnienia 
oświaty jest rozbudowa pozaszkolnego toro 
ksztalcenia, i to nie tylko na dziś, kiedę 
mamy na tej drodze usuwać skutki wojny: 
lecz na trwałe. 

Trzecia sprawa to rozbudowanie i troskli- ` 
we popieranie rozwoju nauki j sztuki, aže- 
by nie wyschło nam źródła naszej. kiltury: 
by było co upowszechniać i spożywać. 

W dniu Pierwszego Święta Oświaty w 
Odrodzonej Ojczyźnie, jako odpowiedzia!- 
ny kierownik resortu oświatowego, podaję 
do publicznej wiadomości skonkretyzowane 
w formie prawnej projekty reform w dzie- 
dzinie oświaty i wychowanie, jako wynik 
długich opracowań założeń, przyjętych przez 
demokrację oświatową w okresie konspiracji 
i czasie Zjazdu Oświatowego w Łodzi ubie- 
glego roku. 

Ministerstwo Oświaty opracowało projekt 
dekretu o organizacji publicznego systemu 
oświaty i wychowania narodowego. 

Obok tego zasadniczego projektu dekretu, 
który ma zastąpić dotychczas obowiązującą 
ustawę o ustroju szkolnietwa w opracowaniu 
Jędrzejewiczów, Ministerstwo Oświaty opra” 
cowalo następujące projekty dekretów: 

) Dekret o organizacji, zakładaniu iu- 
trzymywaniu przedszkoli; 

2) Dekret o organizacji, zakładania i 
utrzymywaniu szkół powszechnych; j 

3) Dekret o organizacji, zakładaniu i u- 
trzymywaniu szkół średnich zawodowych, i 

4) Dekret o powszechnej sieci bibliotex 
i ochronie zbiorów bibliotecznych, ten ostat- 
ni dziś już obowiązujący. 

Wyżój wymienione cztery dekrety ustalą 
organizację najważniejszych dziedzin eyste- 
mu oświatowego w Odrodzonej Ojczyźnie. 


Cstoseessocosscovessssecissosssesesscssóisseosossesssssstscaroostitcsssdosostasesesssesesesessasssim 


Nędza: i 
(pbdarta chuda kobieta, przepuchają, sie 
ku przodori) 

Puśćcie no mnie, niech zobaczy, 
jam sama uroda. 

Od rannej młodości, 

zdarta skóra, worek kości, 
krzyże zgięte m pracy. 

Puśćcie no: mnie, niech zobaczy — 
roszędy znana domomnica, 

Jako nędza chodzę, 

a chłop mój ro rekrutach. 

Patrz na plecy, 

to ślady po knutach 

pańskich. 

Dziecka drze mi głód! 


Kosynier I: 
` Nie pchajże się fako roprzód, 
kobieta! 

Daj i innym gadać. 


. 


Nedza: 

Ja mu chce pytanie zadać 
czy an role co chłopska dolu, 
hłopyę 

W nędzy, ro brudzie, 


Gdzież chłopska smoboda? 


ni to bydle, ni to ludzie. 


Str. 4 


J. ROKITA 


TY 


Dziennikarze i publicyści obozu 
wanego nie atakowali prawie w ost 
godniu PSL. Poco to mieli robić 
innym frontem. Huraganowy 
zycje RSL nastąpił na dz kistorycz 
według oceny nioktór sji KRN, której 
obrady przez trzy dni i niemal przez tr 

noce odbywały 


nim i 
atak szedl 
szturm na po 


vmy kropki nod i: 
w składzie takim, jak jest obe 
nieszezególny dowód swojej 


tycznej, mimo rzekomej swej historyczni 
i mimo fanfar, jakie towarzyszyły w 
jego obradom. Przekonaliśmy si 
łrzech dni sesji KRN. że najłatwiej, widoc 
nie, przejść dzisiejszym mężom stanu da h 
storii nie przez zasłi, 
się narodowi nie jest 
prawdopodobnie coś więcej,nie tylko rzuca 
się z najgorszymi obelgami na przeciw 
który jeszcze wczoraj mógł być sojusznikiem 
i który nie bez zadowolenia bylby powitany 
jako sojusznik i dziś, gdyby tylko na ten s 
jusz raczył się zgodzić. 

Całe społeczeństwo w ten właśnie sposób 
ocenia dzisiejszy sposób postępowania partyj 
zblokowanych wobec PSL. Poco „Głosowi Lu- 
(' brzydko wykrzywiać się, poco nie wie- 
że Roma stała się 


zng, uwierzyli na serio, że są wyrazicie- 
woli narodu, choć irytacja ich, kiedy 


przypominali sobie w toku obrad o 73%-ach| P 


19 tym, że oni pewno tylko w nielicznej ilości 
znaliźliby się w zmienionych warunkach na tej 
sali, osiągała takie szczyty, że mogłoby rów- 
nin dobrze Świadczy o tym, że mimo 
wszystko, w te rzeczy sami wierzą nie nazbyt 
macno, 


Tak, cz 


inaczej, atak odbył się tym razem 

użycia armat największego kalibru. 
eunięci zostali przeciw PSŁ-owi najlepsi 
wey PPR-u i PPS-u Komu tylko tajniki 
demagogii były nie obce, przemawiał na tej 
sesji przeciw PSL-owi. zało się najwy- 
mowniej, że niema innych państwówych spraw 
w Polsce, niema innej rzeczywistości politycz- 
nej w Polsce, jest tylko PSL. 

Budżet państwowy, z którym po raz pierw- 


W 
må 


szy po wojnie wystąpił rząd naszego państwa, | 5 


nie został prawie zanważony przez naszych 
dzielnych parlamentarzystów, zagadnienia po- 
litvki międzynarodowej przyklaskano entu- 
zjastycznym przyjęciem do wiadomości soju- 
szu z marszałkiem Tito, sytuacja aprowiza- 
cyjna kraju prawie nie zosiała dotknięta 
w dyskusji na KRN, umysły naszych polity- 
ków widzą tylko jeden, jedyny problem w Pol- 
ace, zasługujący na to, $F nim się zajmować: 
nie bez przyjemności wypada nam stwier- 
dzić, że problemem tym jest PSL. 

Zncietrzewienie na sesji KNR przybrało 
formy do tej pory w dziejach parlamentu 
polskiego chybu niespotykane, Kiedy zabrał 
glos wiceprezes PSL Bańczyk, usiłowano go 
wprost zakrzyczeć. Kiedy przemawiał se- 
krotarz generalny PSL Wójcik, podając przy- 
kłndy nadużycia w niedopuszczalny sposób 
władzy przez aparat niektórych naszyci 
organów państwowych, część sali przyjraw 
jac te przyklady niewłaściwego postę- 
powania niektórych organów państwo: 
wych takimi niepohamowanymi spazmami 
Éi hit, że aż musiał ją karcić i do nie ob- 
niżanin poziomu obrad przywoływać prezy- 
dent KRN. 

Cała prasa, oczywiście, w ciągu trwania 
sesji KRN drukowała mowy swoich przywód- 
ców politycznych, Względnie umiarkowane 
expose premiera nie spotkało się z entuzjaż- 
mem prasy pastyjnej,, dopiero replika jego 
na głosy posłów PSL-owskich w dyskusji 
przyprawiła dziennikarzy i publicystów PPR 
i PPS-u o niejakie dreszczy! aktycznych 
przywódców: nie przemawiał nikt ne fej sesji: 
prezes PST. Mikołajczyk nie. zabierał głosu, 


również nie zabierał głosu sekretarz PPR-u 


Gomitka. 
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Kasynier I: 
Dość tam babo, idźże wstecz! 
Noedza: 
Nie ruszże mnie. idę precz. 
W każdej chaciem komarnica, 
mszędy znana komśarnica, 
nędza pańskiej wsi 


Kasynier E 
Co fm ena, co tam mt 
każda baba gadeć radh 


Vo nie nest 
> qatbnt 


feri x duszy rwie. 


zbloko- 


się w Romie na Nowogrodz-|i 


CHŁOPSKI SZTANDAR 


„obotni 


akcją mógł umięścić 
poselsk j 


şrankiewicza, doweipną 
dość kuliurainym tonie, mimo, 
y niej było ataków na PSL i mi: 
mo powtarsania przez mówcę ji 
i nie cieszących się w spolecze 
rzutów na temat reakcyjności PSI. 


w jednym miejscu jedzenie i wracn- 
sobie do swojej demakracji, a one tam 
aà przechodzą i wiedza, że mają codzien- 
me coś dta siebie. I wy dobrze wiecie, żar- 
uje dobradusznie socjalistyczny wujaszek, 
e oni czują smak zery ściu, Że 
NSZ-owi dobrze smakują wasze reakcje aku- 
rat przeciw aparatowi R Có 

owszem, dowcip jest dobry, opowiadanie toczy 
sią wariko, na AG: sens? Czy taki mądry, ta- 


pów jest bardzo” prz 
krotnie uśmiechaliśmy 
wywodów PPS-owx 


jemnie, sami n 
ię szozerze, sluchajac 
ieżo przywódcy, cóż kie» 


dy najlepszy dowód nie będzie nigdy najgor- | ki dor bierze 
szym o artin, 
zawsza tylko dowcipem, polityczną 


IYDUNTOBATOGOCOTROAOOOOOTAOOGOIOLANNOGZGDYSEDETO! 
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Orędzie generalissimusa Stalina 
do armii i ludności ZSRR 


azji święta 1 maja ogłoszono specjalne 
Generalissimusa Stalina do armii i lud- 
ei Radzieckiego. Orędzie podnósi, 
po raz pierwszy od dnia zwycięskiego za- 
kończenia wojny Związek Radziecki „obchodzi 
międzynarodowe święto ludu pracującego, 
dzień 1 maja, runkach pokojowych, osig- 
gniętych w ciężkiej walce, kosztem wielkich 
ięceń 1 wyrzeczeń. Rozbicie i i 
głównych ognisk zapalnych faszyzmu i świoto- 
wej agresji, — głosi orędzie — wywołało głę- 
bokie zmiany w życiu politycznym narodów 
świata, w szerokim rozwoju ruchu demokra- 
tycznego narodów. Dzięki doświadczeniu, zdo- 
byłemu w czasie wojny, masy ludowe zdały 
losy państw nie mogą być 


Orędzie wskazuje na nowy 65-letni plan go- 
spodarczy ZSRR i obwieszcza: 


nadzieję, że naród radziecki, 
le stoi partia komunistyczna, 
nie będzie szczędził wysiłków nie tylko dla 
wypełnienia, ale również przekroczenia nowego 
plann 5-letniego. Rozwijając pokojową budowę 
socjalistyczną, nie możemy zapomnieć nni na 
chwilę o intrygach międzynarodowej reakcji, 
która przygotowuje plan nowej wojny. Na- 
leży pamiętać, jak tego uczył.wielki Lenin, że 
w okresie pracy pokojowej, powinniśmy za- 
wsze być czujni i strzec jak oka w głowie sił 
zbrojnych i potęgi obronnej naszego kraju, 


Siły zbrojne Związku Radzieckiego, nasze 
wojska lądowe, siły powietrzne i morskie speł- 
niły swój obowiązek wobec kraju w czasie 
wielkiej wojny. Obecnie nasze siły zbrojne 
mają za zadanie nie mniej czujnie stać na 
straży pokoju, który został osiągnięty i pracy 
konsiruktywnej narodu radzieckiego — stać 
się silną opoką interesów Związku Radzieckie- 
go. Pomyślne wykonanie tego zaszczytnego 
zadania jest możliwe tylko pod warunkiem 
dalszego wzrostu wiedzy wojskowej, kwalifi- 
kacji oficerów i żołcierzy naszej armii lądo- 
wej, marynarki i lotniciwa. 


Siły zbrojne Związku Radzieckiego muszą 
ciągle doskonalić sztukę wojskową na podsta- 
wie doświadczenia, zdobytego w czasie wojny, 
na podstawie postępu wojskowej wiedzy i tech- 
niki. Nie ma najmniejszej wątpliwości że na- 
sza armia, marynarka i lotnictwo wypełnią po- 
wierzone im zadania”. yć 


Orędzie swe zakończył generalissimus Stalin 
rozkazem uczczenia dnia 1 maja salwami arty: 
leryjskimi w Moskwie i 24 innych miastach 

Związku Radzieckiego. 


mają możność budow 
na zasadach demokratycznych, rea 
dążenia historyczne, wj! 

o ma powodu wątpić, że również w 
przyszłości Žwięzek Radziecki pozostanie 
wierny swej polityce — polityce pokoju i bez- 
mieczeństwa, polityce równości i przyjaźni, na- 
rodów”. 


O OPP TTE TOI AZTECA OEST S E ROA 


WOJE Å z: 
Unieważnienie legiiymacji 

c) legitymacje Nr 172082 wystawioną 
na nazwisko Dzięgiel Władysław z Lipnicy, 
pow. Bochnia, która została właścicielowi 
skradziona; 

d) Legitymację wystawioną w gromadzie 
Wyżyce, pow. Bochnia na nazwiska: Data 
na nazwisko Łacha Jana z Grobel, gminy Stanislaw Nr 172170, Muskuła Jan — 
Jeżowe. pow. Nisko; * 1172194 i Plonder Jan — Nr 172188. 
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Naczelny Sekretariat PS. unieważnia 
legitymacje członkowskie na rok 1946: 

a) Nr 12206, 11481. 11459, 11460 
111461 zaginionych w Sekretariacie Wojew 
w Olsztynie w trakcie urządzania biura; 

b) Legitymacje Nr 72638 wystawioną 


Pensiecajcie o ukcji 
| pomocy dla iuwadmości 
terenów przyczółkowych: 


DRES A OOED TARA EEEN 
Kościuszk Knściuszko: 
Takom przecie chmycił nić, Waśni rośnie wciąż zarzewie, 
ka mije, tako chcę miast pomniejszać wieków zmadę 
T goryczny napój. pile. Wyście m gniemie, mytcie m gniewie 
ady niewolne dal was trapią. nikt się z nikim nie dogadn. 
Cłegiem rwie się moja nić, 
chęciam los sprzeciwia. Chłopka IB 
Szlachta veto kładzie — — Ekonomi, podal ka. 
7 è się meselt, dziś me wzroście, 
Posynier I: “i hi sprzężajnych 
Wam lo nikt z nas nie mydzirin 
sle oni nam na zwoadzie Kościuszko: 
í rakich m nieobyczajnych 
tun, nie pomściaga pan, dziedzice? 
K-cynier t 
rosunier Il: i ii 
r okolice, 
ondomierskio ziemie 
soje żale, skargi mnoszą. 
|K ścitsą ko: 
| A gdzie indziej? 
Ghłapka Ik 
4 | Tata samo, 
„pł ate zmo: goii nie chcą moje murgi, 


mak, 
m dłoniaei kosy drag. co się dzieje... 


Nr 19 


ownlone, NSZ? Czy towarzysz Cy- 
icz bardzo jest tego pewier, że NSZ-cy 
nie odczuwają smaku tego tępienia i wy- 
kańczan SL w naszej rzeczywistości po- 
jej, jakie prowadzą dziś partie PKWN-u? 
więcej, niż którakolwiek 
Polsce, jesteśmy 
bo my stanowi- 
nie pójdzie na 
tak samo nie 


my siłę, która tak jak d 


pasku party) zblokowanych, 


* | pójdzie nigdy w najmniejszym choćby stop- 


niu pod ładną inną komendę. Może być 
icz pewien, a z nim wszyscy jego 
że ami grzeje nas, ani ziębi, czy 
to, co my robimy, podoba się komu, czy nie 


nych warunków zawsze gotowi jesteśmy do 
współpracy z partią socjalistyczną, z którą 
już nieraz współdziałaliśmy w _ braterskim 
sojuszu, o tyle ani nigdy nie współpracowa: 
liśmy, un nigdy nie zamierzalibyśmy pod 
mować jakąkolwiek współpracę, ani z ONR, 
ani z jego spadkobiercą NSZ-em, który 
zawsze uważaliśmy i zawsze uważamy za 
faszystowskie odpryski w naszym życiu po- 
litycznym, 

Tuk wyglądają argumenty p. Cyrankiewi- 
cza, w podobny sposób wyglądają argumen- 
ty innych artylerzystów politycznych, ko- 
menderujących obstrzałem, skierowanym na 
pozycje PSL-u i tak właśnie wygląda rzeczy: 
wistość, o czym ci wszyscy, którzy nas ataku- 
ją, dobrze wiedzą tak, jak i my. 


Jeśli o tym piszemy, to oczywiście, nie po 
to, żeby uświadomić opinię publiczną, bo ona 
wie rie mniej od nas i nie kpi od tych, co 
nas atakują. Piszemy p to, żeby powstrzy= 
mać naszych przeciwników dzisiejszych przed 
staczaniem się całym-naszym życiem poli- 
tycznym w przepaść. Po to mówił o groźbie 
staczania się w przepaść Bańczyk do wyma- 
chaj cych rośnie w jego kierunku rękami 
PKWN ows ich posłów, wczoraj jeszcze wy- 
chwalany i czczony przez tych samych po- 
słów, a i dziś bezskutecznie zapraszany przez 
nich do powrotu. Po to, dotykając zarzutów, 
stawianych nam przez partie zblokowane 
w_sprawie ujęcia niektórych członków band 
NSZ-owskich z legitymacjami PSL-n, gotowi 
jesteśmy dorodząć naszym przeciwnikom, aby 
postarali sią także o numery legitymacyj nie 

SI-u tym razem. 


O ile „Rohotnik”, mógł bez wstydu dru- 
kować mimo wszystko, kultnrulną mowę swe- 
go przywódcy politycznego, o tyle „Głos Lu- 
da” nie miał tego niewątpliwego, szczęściń. 
Z ramienia PPR przemawiał przeciw 
PSl-owi kilka razy na sesji KRN p: Klisz- 
ko, przemawiał bardzo ostro i groźnie, ale re- 
kord tego wielkiego wojownika pobił, nie- 
stety, stanowcza kto inny, Wystąpienie re- 
kordzisty Bieńkowskiego, który pobit nawet 
p. Kliszkę w tapecie, bladze, nienawiści i ilo- 
ści kalumnij- rzucanych na /PSI,, społeczeń: 
stwo zdnżyły już poznać i nałeżycie ocenić, 
Mówiąc językiem p. Bieńkowskiego, nie idzie 
nam tu o polemikę z jego wywodąmi. Zano- 
tujemy tylka poprostu, jako material dla hi- 
storii, kilka osobliwszych kntumnij, jakimi 
nie pogardzł p, wiceminister oświaty w swoim 
nieprzyłomnym ataku ny PSL. Wszystkie 
najnikczemniejsze napaści i inwektywy, 
krzyczał p. wiceminister, jakie rzucano na 
Polske, z kół Arciszewskiego i Andersa, anty- 
polskie wystąpienia proniemieckiej i prohit- 
Jerowskiej reakcji, znalazly «ię w przemówie- 
niu Bańczyka, pndejmującega je tym razem 
jako stanowisko PSL. Pan Bańczyk, lkal p. 
wiceminister, w imienin PSL wygłosił prze- 
mówierie już nie w obronie, lecz w imieniu 
NSZ. Ta nrytmetyka, to już nie jest rachunek 
unaltabety, to rachunek szulera i oszusta, 


|który udaje naiwnego, To już próg tego, do 
czego stosuje sią termin zdtadafi 

Nie przypuszczamy, żeby dla historii po- 
trzebne były inne ustępy przemówienia tego 
trybuna „Głosu Ludu”. Jest ich aż nadto, że- 
by osędzić nietylko kulturę, ale i moralną 
wymowę tego rodzaju wystąpień naszych 
wybitnych marksistów. 


Grajcie sob j. dumni fleciści, swoje 
piękne melodie, upujnjcie się swoją wymową 
i swoją odwagą, My upajamy się waszą mo- 
ralnością. 


A i tak nasza gra będzie na końcu. 
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Chopka III: 
TI nas 
"am ci pan szaleje, 
Wios przebiega, het gna m pola, 
tnd uciska. 
Drugich sadza mw: domowiska, 
idzie ojcowa byla rola. 
4 nas pędzi na zagładę. 


K cinsa ko: 

ne się Bogiem, 
"e nef koniec lomu kladę 
Vldą dzić rmimersały, 
'szerz t wadłuż po Polsce całej. 
iwalcicielom, miełorukie kary sądu 
srogie ciemnice — będy głosić, 
hlopu — włosność ziemie, 
«alność ciała i ulżenie m pracy. 


topka M: 
loga ra to będę prosi, 
pókim ży 


Nedra 
Jonc czy » nas klo zabarzy 
ulgi lakie? 
Pyńszezytna: 
Więzdw swoich to- nie 
maż zerwę pela? 


ZAGADNIENIA GOSPODAR 


PLAN INWESTYCYJNY 


Wielokrotnie wypowiadaliśmy się, 
gospodara przyszłości nie może 
przypadlowym wynikiem _ jednostko- 
wych zynaji gospodarczych, podej- 
mowanych w imię zysku, lecz musi mieć 
na celu planowe zaspokajanie potrzeb 
istniejących w społeczeństwie — potrzeb 
chwili bieżącej i potrzeb „przyszłości. 
Temu celowi muszą być podporządko- 
wane e środki publiczne, jaki- 
mi spoleczeństwo rozporzędza, w tym 
kieamku winny być również zachęcone 
i środki prywatne, gdyż tylko wtedy 
można uzyskać harmonijny rozwój. 


że 
być 


Szczególnie w naszym ubogim powo- 
jennym gospodarstwie narodowym pla- 
nowość poczynań gospodarczych jest 
koniecznością, potrzeby bowiem są 
ogromne i różnorodne, środki rosporzą- 
dzalne — niestety — mółe i co gorsza, 
"nie wszystkie dają się od razu celowo 
zużytkować. Bezużyteczna jest np. 0b6* 
1a, gdy nie ma w niej krowy, bezużytecz- 
na linia kolejowa bez parowozów i mo- 
stów, bezużyteczna może być cała fa- 
bryka bez najważniejszej maszyny, a u 
nas takich przypadków jest bardzo dus 
żo. 


I dlatego dobrze się stało, že rząd 
przygotował na 3 kwartały roku bieżą- 
cego projekt budowy trwałych urządzeń 
zmierzających do szerszego zaspokojenia 
potrzeb i projekt ten przedłożył KRN do 
rozpatrzenia»i decyzji. Potrzeby są wiel- 
kie i różnorodne, należy wiec wybrać 
z nich najważniejsze i najbardziej pilne, 
nie tylko ze względtt na dzień dzisiejszy, 
ale i ze wzgledu na jutro i pojutrze, De- 
cydować o tym wyborze winno przed- 
stawicielstwo narodowe — obecnie KRN 
i projekt rządowy stanie sie*przedmios. 
tem szczególowych rozważań komisy! 


Rady, by potem przejść do zatwierdze* 
nia. ù 


Przygotowując projekt rząd we wlas- 
nym zakresie oceniał wagę i pilność po- 
szczególnych urządzeń i prac, możliwość 
ich wykonania ze wzgledu na tozporzą- 
dzalne fumdusze i materiały i w wyniku 
tego zaproponował nakłady w. wysoko- 
Kci 38.164 milionów złotych, ujęte w 21 
działów odpowiadających. poszczegól. 
nym ministerstwom. Część tych nakła- 
dów ma być wykonana z funduszów 
państwowych (15.584 miliony zł), cześć 
zaś z kredytów bankowych (24.780 mil. 
złotych). 


Poniższe zestawienie obrazuje podzial 
wydatków: 


Gy 


Dział Pandusz w mil, zł. 


skarbowe bankowe 


Kraj. Rada. Nar. 114 - 
Rady Ministe. 206 — 
m. Publiez. 80 4t 
em Odzysk, 170 _ 
Sprawiedliw. 6 = 
» Skarbu 46 — 
Przemysłu 30 10023 
„ *Aprow. E Hand. A 198| 
„Komunikacji 4,702 7040 
„ Rolnictwa i R. R 18552 2217 
„ Oświaty 11 zt) 
w Pracy i Op. Sp. 102,5 175 
» Zdrowim 4845 
w Poczt i Telegr. 190 988,1 
» Tnfor. i Prop. — 169 
n Odbudowy 37305 1975| 
„ Żenlugi i H. Zagr. 15893 630| 
n Sadownictwa - 175 
Spóldzietczość - 474 
Tzby Przemysł. Hard). = 30 
„  Rzemieślnicze - 5 


ości i Skarbu wydate 
ki dotycza głównie remontów i urzadzeń 
pomieszczeń, a w Ministerstwach Admi- 
nistracji Publicznej i Ziem Odzyskanych 
poza tym zasiłki lub kredyty dla samo- 
dy terytorialnego, w Ministerstwie zaś | 
Oświaty kredyty dla gospodarstw Akade- | 
mii Umiejetności. Inna grupe stanowia 
latki w zakresie Ministerstw Zdrowia 


zdolności do pracy, wydatki te zdają sie 
być zbyt male. Trzecią grupę wresze 
obejmują wydatki w zakresie resortów 


| |niczych 


|2,demokratycznymi zw 


gospodarczych i te dotyczą głównie urzą” 
dzeń produkcyjnych. 


Poniżej zamieszczamy podział nakl 


dów na poszczególne przemysły podle: 
głe.Min. Przemysku: 
węglowy 1660 mil. zł 
hutniczy 1600 „ n 
energetyczny 1500 m w 
paliw płynnych 900 w s 
chemiczny BÓŻ now 
onkrowniczy OM A 
włókienniczy 400 " 
ka ażyceć 340 5 
budowlany 150 » 
skórny 90 a 
drzewny 100o i 
metalowy 12004 5 
elektrotechniezny 40 4 w 
zbrojeniowy: 200 „ow 
miejscowy” (różne) BO mw 
i podległe Ministerstwu Aprowizacji: 
chłądnięzy 20 mil, zł 
cukierniczy BÓ ow p 
drożdżowy 0 WE 
+= konsertówy We w 
młyńskagickarni: Bow om 
ołcjnrski 2% R 
piwówarski AW I 
kawowy wia 
winnę-óctowy 3.w w 
złemnińczawy 55 y y 
magazyny zbożowe 42 


Bez szczególnych rozważań widoczny 
jest akcent na uwzglednienie potrzeb 
przemysłów kluczowych, produkujących 


dalszej wytwórczości (węgiel, 
maszyny, elektryczność, 
pierwszym okresie odradzania się życia 
gospodarczego jest to napewno koniecz- 
ne, ale zawczasu należy mieć na oku po- 
trzeby przemysłów przetwórczych, za- 
spokajajacych potrzeby spożycia po- 
wsze *hnego, a w tym szczególnie prze» 
mysłówsepartych na bazie surowców rol- 


Największą kwote ogólna obeimuja 
wydatki na komunikacje: koleje 7.884 
mil, zt, szosy 2.100 mil. zł., drogi wod: 
ne 1.200 mil. zl, lotnictwo 1098 mil. zł. 
i komunikacja samochodowa 240 mil. 
zł. Znaczną część tych wydatków stano- 


P. CHADAJ, 


„Społem” Związek Gospodarczy Spół- 
dzielni R. P. i Związek Rewizyjny Spół- 
dzielni R. P. są instytucjami społeczny 
mi. W ich ieniu, działalności i roz- 
woju zainteresowane są szerokie masy 
zorganizowanych. spółdzielców, a rów- 


wadzą przy pomocy pieniędzy złożonych 
jako udziały lub- opłacone składki człon- 
kowskie przez spółdzielnie. Poza tym w 
gospodarce „Społem” dużą rolę odgry- 
|wają również pieniądze z kas państwo- 
wych, które w postaci zaliczek i kredy- 


„tów dopłynńęły szerokim strumieniem. 


Kto gospodaruje groszem publicznym 
i społecznym obowiązany jest, zgodnie 
czajami, a rów- 
z prawem do kontrołowanej i zgod- 


ni 


= inej z wolą członków działalności. Wyra- 


ża się to przez zatwierdzanie budżetów 
i planów działań, sprawozdań i bilansów, 
oraz oznaczanie najwyższej sumy zadłu- 
żenia Związku przez Główny Zjazd Dele- 
gatów, który jest najwyższą władzą 
Związku, jak to określa statut. 

Już drugi rok dobiega jak powstały 
i rozpoczęły swoja działalność na zie: 
miach w tkowo w Lu- 
blinie, :arobacnie w Warszawie oba wy- 
żej wymienione Związki Spółdzielcze. 
Nie zwolują one Zjazdów Delegatów inie 
przedkład: im do uchwalenia planów 
swojej pracy.i budżetów oraz nie skła- 
dają sprawozdań z działalności. Spół- 
dzieley prawdziwi a'f opinia. publiczna 
są mocno tym zaniepokopeni. 

Nie tak nie szkodzi instytucjom spo- 
łecznym, jak brak łaczności z członkami 
nie powiadamianie ich 6 tym, ca insty- 
tucja robi. czego potrzebuje, jakie ma 
trudności zarówno organizacyjne jak i 
gospodarcze, jakie osiągnięcia czyli wy- 
niki działalności. 


nie dobro spożywcze, lecz dobra służące | 
g metale, | 
paliwo). Wi 


nież i państwo. Gospodarkę swoją pro- |s 
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CZE 


wią dotacje skarbowe. I to jest sluszne — 
he” dobrej bowiem komunikacji nie mo- 
że być rozwiniętego życia gospodarcze- 
go, a zniszczenia wojenne na kolejach 
i szosach nie łatwo jest odbudować. 
szczególnie w oparciu o skromne własne 
Środki. RAA również potrze- 
by — aczkolwiek innego charakteru — 
zaspokajają wydatki na pocztę, telegraf, 
radio i telefon. Jest to przeważnie odbu- 
dowa zniszczeń wojennych w tej dzie- 
dzinie,  Potrzebom komunikacyjnym 
w większości służą i wydatki w dziale 


nicznego, gdzie główna pozycję (1.354 
mi! zł.) stanowi dotacją skarbu na odbur- 
dowę portów, nastepnie zaś idą wydatki 
m E stoczni dużych i rybac» 
kich, 

Wydatki w zał Min. Odbudowy 
nie stanowią zbyt dużej pozycji w zesta- 
wienin z ogromem zniszczeń wojennych 
w zakresie budowli mieszkalnych i biu- 
rowych. Odbudowa Warszawy obejmu 
je 1022 mil. zł, odbudowa miast innych 
1.505 mil. zł. i odbirdowa wsi 1.940 mil. 
zl. — w tym mieszczą się i budynki urzę- 
dów, i zakładów użyteczności publicz- 
net, i mieszkalne (w Warszawie 602 mil. 
zł, w innych miastach 450 mil. zł. i na 
wsi 1.262 mil. zł.-—obliczone na 45.000 
zagród, po jednym budynku na zagro- 
de), 

Zważywszy, że na wsi chodzi przede 
wszystkim, o tereny przyczólkowe, na 
|których w ogóle nie ma gdzie mieszkać. 
żę zagroda w gospodarstwie rolnym to 
nie tylko mieszkanie, ale i produkcyj 
|zakład, że przez ostatnia zime ludzie ży 
| tam i jeszcze żyja bez żadnych środków 
własnych, ta pozycja winna być wydat- 
nie zwiekszona — przynajmniej do licze 
by 60.000 zagród, których odbudowę 
już zapowiadał Minister Kaczorowski. 
Zaradność ludzka jest tam zdumiewają- 
ca, ale konieczne jest zmobilizowanie 
na tych obszarach różnorodnych mate- 
riałów budowlanych, pomocy technicz- 
nej i środków przewozowych gdyż bez- 
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Kiedy to uczynią związki spółdzielcze 


nowość i kontrola spoleczna to zdoby* 
cze, to chluba spółdzielczości. 

Państwo nasze, które miało stokroć 
więcej trudności niż spółdzielezość, po- 


i plan 
inwestycji na okres od 1 kwietnia do 31 
grudnia 1946 r. do rozpatrzenia i uchwa= 
lenia przez Krajowa Rade Narodową, 
jako ciało do tego powołane. 

W trosce o dobre imię i rozwój za- 
równo „Społem” jak i Związku Rewizyj- 
nego Spółdzielni R. P. zapytujemy, kie- 
dy zamierzają skończyć z tymczasowo- 
ścią, zwołać Zjazd Delegatów i przedło- 
żyć, zgodnie z wymogami statutu preli- 
minarz budżetowy i plan pracy do za- 
twierdzenia? 


Zakaz wywozu ruchomości 


Nr 1, poz. 2) wszelki wy: 
mości z terenu Ziem Odzyskanych jest zaka- 
zony, a zatrzymane ruchomości ulegaję prze- 
padkówi, 

Zezwolenia wymaga także wywóz 
własnych, na Ziemie Odzyskane, przy 
nych lub tamże legalnie nabytych. 

Ważne są jedynie zezwolenia wydane. przez 
Ministerstwo Ziem Odzyskanych, — a wyda- 
ne przez Ministerstwa; Przemysłu, Odbudowy. 
Leśnictwa, Oświaty i Dyrekcje Monopoli Pań: 
stwowych oraz Centralny Zarząd Państwo- 
wych Zakładów. Graficznych tylko w wypad- 
bach, w wyżej wymienionym rozporządzeniu 
ikreślonych. ` 

W myśl znowelizowanego Dekretu o prze- 
$lepstwach szczególnie niebezpiecznych w o- 
kresie odbudowy Państwa z dnia 11,4 r. b. 
osoby wywożące bez zezwolenia mienie ru- 
chome z Ziem Odzyskanych podlegają karze 
więzienia do lat 3-ch i grzywny. 


Ministerstwa Żeglugi i Handlu Zagra- 


Jawność gospodarki budżetowej, pla- | 


wartościowe są przydziały mat 
jeśli zainteresowani nie mają ich czym 
rzywieźć. Na najbliższy okres należało- 

y zmobilizować dłą tego celu parki sa- 
mochodowe „Społem*, Samopomocy 
Chłopskiej, a nawet państwowe i woj- 
skowe, by dowieźć do osiedli lub cho- 
ciaż w pobliże niezbedne materiały 
i umożliwić pracę ludziom, którzy posia- 
daja jedynie ręce gotowe budować s0- 
bie dach nad głową. Nie wolno zmarno- 
wać okresu przednówka, gdy czas na bu- 
dowę jest najwłaściwszy. 

Wreszcie odbudowa rolnictwa. Ogól- 
na kwota wydatków na te cele wynosi 
4,070 mil. zł., ale lwią cześć tego stano- 
wią wydatki na zagospodarowanie ziem 
odzyskanych (1.100 mil. zł. akcja siewna 
150 mil. zł. na osadnictwo i 1.000 mil. 
zł. zarzad państw. nieruchomości ziem- 
jskich), 400 mil. zł. obwałowanie Wisły 
i odwodnienie Żuław i 450 mil. zł, na 
dokończenie parcelacji. Reszta to drob- 
ne kwoty na przeróżne cele, Drobne rol- 
|nictwo w masie swej odbudowuje się 
tymczasem sarao i najważniejszym za- 
|gadnieniem w tej chwili jest opłacalność 
produ rolniczej i związana z tym 
jmożność przychówku zwierzęcego óraz 
możność odnawiania inwentarzy mart- 
wych i dokonywania niezbędnych re- 
montów budowlanych. 

Ale idzie czas, gdy przemysl się roz- 
rusza, a ziemie odzyskane bedą zaludnio- 
ne i zagospodarowane, że trzeba na po- 
rządku dziennym postawić w całej roz 
cingłości sprawe przebudowy ustroju 
rolnego, nowej zabudowy wsi i pelnego 
nowoczesnego zainwestowania rolnic- 
twa. Nie pora na slomiane strzechy, na 
ciemne i spróchniałe izby, na tlace sie 
ogarki | beznadziejne bloto na drogach 
iw podwórzach, Tegoroczne inwestycje 
mogą być traktowane ledynie jako za- 
rysowanie montażu ośrodków wyjśc! 
wych dla następnej powszechnej akcji 
urządzoniowo - inwestycyjne] w rolnic- 
twie, by i rolnik wreszcie mógł żyć po 
ludzia i wydajnie pracować. 

Dalef idą jeszcze inwestycje przemy- 
sly drzewnego podległego Ministerstwu 
Leśnictwa oraz inwestycje radia, filmu 
1 drykarń państwowych. 

Wyodrebnione są jeszcze w planie in- 
westycje spóldzielczości rolniczej na 314 
mil. zł. i innej na 160 mil. zł. oraz drob- 
nego przemysły prywatnego i rzemiosla 
na 35 miliony. Plan przygotowywa: 
szybko i należy przypuszczać, 
prywatnych zamierzeń nie zostało zglo- 
szonych. W drobnym rolnictwie. było to 
regułą, dlatego ważną jest rzecza. by go- 
spodarczo celowa przedsiebiorczoś pry- 
watna mogla korzystać z inwestycyj- 
nych materiałów, będacych w dyspozy* 
cji C. Urzedu Planowania po takich ce- 
| nach, jakie będą przewi wiane dla inwe- 
storów zarejestrowanych w planie. 

Całość inwestycyt należałoby jeszcze 
„zwiększyć o 2,240 mil. zł. przeznaczo- 
nych na inwestycje przez różne instytu- 


iałów, 


cje w ramach środków własnych — 
w tym np. Monopole Państwowe 479 
mil. zl. samorządy 255 mil. zł, Banki 


Kl 
345 mil. zl., Lasy 440 mil, zl., Spóldziel- 
czość 550 mil. zł, Żegluga TOO mil. zł. 

Rozpatrzyliśmy pokrótce zamierzone 
wydatki i z kolei rodzi się pytanie, skad 
bedzie na nie pokrycie. Dochodowa 
część planu nie została opublikowana. 
Wiadomo tylko, że nie z podatków i nor- 
malnych dochodów Skarbu, gdyż te 
w całości zuwżytkowane są przez budżet 
administracyjny. Według ustawy o planie 
złożą sie nań wplywy z dostaw UNRRA, 
wpływy z pożyczki odbudowy, dochody 
majatkowe thu państwa I operacje 
kiedytowe na cele o szybkiej rentowno- 
ści gospodarczej. 

Trudno jest ocenić wielkość nakla- 
dów, gdyż nie posiadamy ustalonego 
miernika. Wartość złotega jast różna 
przy różnych materiałach i różna przy 
płacach. Znawcy obliczają, że należy 
przyjąć przecietnie 30 zl. z planu na 1 
2l. przedwojenny. Mielibyśmy więc oko: 
lo 15 miliarda złotych przedwojennych. 

ie jest to dużo i część budynków oraz 


się. Gdy ruszymy sami, latwiej będzie 
© pomoc obcych. 
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CHŁOPSKI SZTANDAR 


RRONIKA GOSPOD 


7.182 toń oraz do d 
„bydła zdohyczi 
Ponadto dosier 


STIN b. r. 5.185 t. zy 
weti ca 756 ton, 


mia Ministra_Aprowizacji i Handlu 
jetnia 1946 r, 
Stosownie do powyższego zarządzenia wszys- 


kowym na potrz: świala pracy i rzemiosia |cy rolnicy, bez względu na/ obszer gospodar- 
ton |siwa i slopień wykorania świadczeń rzeczo- 
wych. mają prawo nabywa nawozy 'sztuch 
oln . enych roz- [pe cenach komercyjnych, orkz w drodze wy- 
to chleb dl 1dzono TCO sztuk bydła rozatego. 3592 |iniany kredytowej (ra ayar aiioa. 
ta wiosnę, Od prosiąt, 40 owiec i 455 kon 


ZAMRAŻALNIA RYB W ŁUCZANACH 

rozprowadził po| W miejscowości Łuczany na Pojezierzu Ma- 
i ol- | zurskim zostanie uruchomiona w najbliższym 
t,|czasie przez Centralę Obrotu i Przetwórstwa 
Rybnego chłodnia i zamrażalnia ryb. Urucho- 
nienie pierwszej w Polsce chłodni i zamraża|- 
ni dostosowsnej specjalnie do konserwowania 


jejacy ra wybrzeżu dz 
portowy - przełęł z okrętów 
z. rozdzieln 
ych 
wek, buhai 1 ciek 
upiła z Danii í rożprowndzi- 
ton  wedzo: schabów i boczków. 
e dostawy sẹ przew. 


ZMIANY ROZPORZĄDZENIA 


walkę z gio- 
ch 


I ekspedycyjno- 


form Roln 
ko by w granicach swych m 
tę wygrać. 

ymi formami pomocy Pań- 
b j nizowana 


clone byly prywat 
wom rolnym, gospodarstwom po 
z reformy rolnej, oraz gospoda 


riki, zakaz sprzedaży i podawa- 


*lnży zauważyć, że jednocześnie z urucho“ 
ywać będzie w środy, czwart- x i b 


niem zamrażalni w Łuczanzch ma być ukoń- 


ykrotnie już powiększańa, z 


następu onowana na poszczególne dni te wzbroniona również zosta- | zona budowa pierwszego samochodu chłodni- 

oddziały P. B. R, wig stanu na dzień 20 TY br. Puszczów pochodzenia zwierzę” | czego, wykonanego całkowicia w Polsce. Samo- 

w tyś, zł. sr k 118), oprócz an; | chód ten będzie stużyć do przewozu ryb mro- 

Oddział Pożyczki i ara gzażr OAD iaa e e eraa KOTA c paradan 
ZY, R p e. "| kraju. 

P. B. R. TTZYŚ wyp, przyzn. rozp. Ogól | ko w bab Rora iite ŁA Gitara cHsdnt = zamażelniwyb w buea- 
Warszawa 18.000 8.041 4.584 4.526 13.000 | ZO Aa w ani „ Przetwórnie mięsa mo- | ench hedzie mialo niewątpliwie duże znaczenie 
Białystok 12.000 2.608 1.000 7.618 | 48 tyè cayane w SA mięsne jedynie w tym | gospodarcze ze względu na możliwość zwięk- 
Częstoch. 4.500 507 Ate” 4001 | NyRaTkJ 0 tę są. ca kowicie niedostępne dla |zzenia połowów lotem i przekazywania wiek- 
Gdańsk 8,000 4.215 2.020 sgbioreć szych ilości ryb baz obawy zepsucia i ryzyka, 
Gdynia 4.500 985 186 OGRANICZENIA PRZEMIAŁOWE |co przyczyni się do podniesienia reniowności 
Katowice 7,000 5.286 — Zapowedane już od dluiszzgo czesu dolsze ch gospodzrstw rybnych. Należy się 
Kielce 7,500 8450 — graniczenia przemiałowe, wywałarn koniecz. | padziewoć, że podobne 7amrażalnie ryb po- 
Kraków 18,000 1.742 6.268 690 8.685 suksymalnego oszczędzania zbóż w okre- | wstanę również i w innych ośrodkach rybac- 
Lignica 3.500 — — — | le cleżkiego, oczekujucega nie tylko Polske. | kich, co wpłynie na rozwój tej ważnej dziedzi- 
Lublin 6.000 5.000 | ile SA Europę SEA wejęg w życe|ry gospodarstwa narodowego. 

Łódź 10.000. 9.520 | najbliższym czasie, Wprowadzają one, [nko JANDA 
Olsztyn 11.500 10,024 AE! mnicę PE dla pszenicy Jak RARE EPA ista 
Opole 6.000 9 — 5020 proc, dla zyta — 90. lak wiadomo w dniach o lo wietnia 
koni © A > 
Koma noo AMT ASIB „Mi OT | WSZYSCY POLICY MOGA NABYWAĆ. |iwyczjn yrspaei suopakki toń 
BSO GW AMD BORA 508 USA | wg... „NAWODNE EENE, ~ „| zbożowych, Zgromadzjła ona przedstawicieli 17 
Tenk So 2319 2563 4,880 10.262 | Ministerstwo Aprowizacji i Handlu zawłada: | peñstw suiopejskich. W konferencji brała udział 
Tork Sooo 700 2.000 2700| Sa Jé w celu ułatwienia rolnikom zaopatrzo- | delegacja polska złożona = delegatów I dorad- 
Wrocław 8.500. 10 750 — 60 | u Się W nawozy sztuczne zostało wydane no- | ców Ministerstwa Aprowizacji i Handlu oraz 


146.000 48046 57.244 26,017 124.307 | *09909900230002020262000000006202009009604200014060002070304000 

Ponieważ pożyczki te mają charakter ulgo 
wy, Min. Rolnictwa i R. R. ze wego budżetu 
pokrywa różnicę w oprocentowaniu płaconym 
przez rolnika, a faktycznie wymaganym prze? 
Bank (2%). Pożyczki udziolane były na okres 
9 mies. z zabezpieczeniem wekslowym zaopa- 
trzónym co najmniej jednym żyrem osoby ma- 
jątkowo odpowiedzialnej. W. niektórych prz 
padkach wymagane bylo zabezpieczenie hipo- 
teczne, co przy nieuregulowanym nłejednakro: 
tnie stanie prawnym gospodarstw - utrudniało 
echnienie 


M. MAJEWSKI 


Od Pediłe 


i Artykuł pad powyższym tylu- 
"sm drukos J 


nny w Chłopskim Sztandąrze zna- 
‘azi w terenie żywy oddźwięk, O aktualności 
"agadnienin źwiadezą glosy naszych czytelni- 


gromady chętnie przyczyniać się będą do 
ceiewego i dobrowolnego obciążeni. 
notrzeby społerzne i gospodszeza-kulta: 


i | zolucie szły też w kieru 


wielokrotne 


ARCZA 


Rolnictwa i Reform Rolnih > Minish dr. 
Jerzym Sziachalskim na zele, 
Zi mferencji bolu: a) 


do meks 


e! itrzyma- 
ria produkce, BM) ie akcji 
zmierzajacej do ma!svmnlnego wim enia pro- 
dukcji ?bóż w r. 1946. 

Jak widać z po mnferen 
nie leżało rozważani "salqcych 


do przyjścia z wydatnicisia | m 
nym przez wojne p r 

i uzgodnienie ogólnych z+lecr* r 
celu stworzeńie możliw 
żek zboża konsumcji lud:k'ri 

Uchwalone przez uczesików Vo ferencji re- 
w możenię moduk. 
cji zabezpieczenia zbiorów przed stretera wy 
nikłymi na skutek niewła”ciwiero przechowy= 
wania zboża oraz na sku'ek -i sskod- 
ników. Konferencja umoż fi 
kom resortów aprówizacyjnych post=ro7óln' 
państw owocnę wymiane poriaów w tsķresi 
gospodarki żywnościowni. W dniu 5IV r, b. 
przybył na kor ferencię Prezydent Hoover, któ- 
sy przedstawił wyniki swej podróży, mającej 
na celu ustalenie europejskiej sytuacji żywno- 
Ściowej. 

Delegacja polska rniała możność zapoznania 
uczestników konferencji z ciężkim stanem apro+ 
wizacyjnym kraju zniszczonego zarówno przez 

pizebyycnie frontu na ziemiach 
polskich, a także przez wieloletnią rab"nkową 
i wyniszczającą pólitykę okupanta, Ponadto de- 
legacja polska skorzystała ze sposobności aby 
przeprowadzić korektę oceny przez dystrybu- 
Jącą światowe resursy zboże organizecję ná- 
szej sytuacji żywnościowoj, gdyż ocena ta nie 
adzwierciadlnla polskich trudności w tej dzie- 
dzinie. 

Trzeba podkreślić. ża stosunek uczestników 
konferencji do delegacji polskiej był nieżmier- 
nie rmy: Jakkolwiek nie mogła konferencja 
przynieść konkretnych rezultatów, należy s4< 
dzić, że przedłożenia i referaty przedstawicieli 
Polski przyczynią sie do zrozumienia przez in- 
ne narody nasrej ciężkiej sytuacji i konieczno- 
šel przyjścia Polsce z rychłą i wydatną po- 
mot s 


Sumorzęd Gromad Wiejskich 


zułaszanewo w zeznaniach przęz podatsi- 
ków zarówno dla samorządowych jak t 
rządowych urzędów podatkowych. Jej za: 


szeraze TOzpow 


x góry 


bezpieczenia wekslowego. 


h kredy 


forma dla kredytów k 
rocentowych z określonym 
ja pożyczki jost forma za 


krótk 


z których jedow drakujemy. Redakcja 
rosi Czytelników o nndsylanie w dalszym 
rigan swych uwag i artykułów na tematy sa- 
rządowe, 


talte Gromada. w której prezyduje sol- 
us, nie pctrzebuje dużych biur. Jedas 
«lb» dwie siły kancelaryjne swobodnie 
pedołają wszystkim zadaniom. Ewidencja 


świzdczenis musiałyby być honorowsae 
zarówno przez gminę, powiat jak i urzę 
dy skarbewe, które miałyby zastrzeżode 


prawo a nawet obowiazek wyrywkowźj 


Piszą przedkodn oN PO W Ni. 13 z r. b, Chłopskiego Sztanda | fudnośsi i znajomość terenu bardzo będą | kontroli takich znświadozeń, __ 
tych potyczek deat siata ask Roluy Blur | u umieszczony został artykuł pod pa |Pomocna dla sprawiedliwego í dokłaitn=- 4. Fom:eja drogowa. Zadaniem jej o9- 
k w akcji tej braly | yźsżym tytułem. mający, moim zdaniem | %0 W pelniania obowiązków. Dla tego wy: |łeby kontrolowanie i dozorowanie szar- 
króżytowe | sie: miernie waże znaczenie. norząd | taie racjonalnym, żeby przy sołectwie |warków * utrzymywanie w dobrym stanie 
ję Bi SA zprowadzeny do najniższych komór s w erone były przynajmniej tery ko: desg gm'nrych ia obszarze sołectwii SE 
ące w bl terycarialnych, ma szczególnie ważne kul | mte: ksida w składzie pięciu, zzetciu |dozór nad wykonywanymi rohotami. Do 


obiórcą i zna 


e z togo 


tuvalne znaczenie, To jest podstawa, któ 
rej zadaniem byłoby dalsze  umoralnianie 
i uspolecznianie ludu, Znaczenie samo- 
-adin na najniższych szczeblach uznawa: 
ły nawet rządy sanacji, wydając ustawę. 


nsób jej okowipaków również neleżnłoby obsa- 
drónie driewami dróg i nadzór nad sta- 
nem ich zadrzewienia oraz pociąganie do 
ody.wiedzialności szkodników. 


LZ wyjatkiem sołtysa i sil kancelaryj 


1 Komisja oświatowa. Zadaniem jej 
bylaby opieka mad szkołą, o ile takowa 
byłaby na miejscu. Tam, ndzie do szkoły 
dzistwa musi chodzić parę kilometrów 


de rogolujący działalność gromad, Organiza. | komisja crganizowałaby jej dowożeni: | nych ezbukovie komi, nkore rate 
nasrne podroł cja te miała swe wady, wskutek nadmier- | korzystając do tego celu z części szar: gremadzka. pełniliby swój urząd honoro- 
OZ A ania staras, a Jet | neme podperządkowania warstw chlun wain. Rortaczałaby opiekę ned wemia. | Wi Woten niezbyt wielkich „obszarżw 
etb Rafi Reform Rolnych uru-| kich kierownictwu administreoji raada |m + kulturalnymi instytnejony. jak domy | Sieetwa uśc obciążyłohy zbytoio peł 


chamilając te kredyty. 


Z ZIEMI LUBUSKIEJ 
Tarnowie Podgórnym pod Pananiem 
40.000 ton ziemniaków, któ. 


znajduje się 
re sę w dys] 


pory mają 


ilości znajdują się w powieci 


około 
pozycji 


R. G. 


Wojska Polskiego i do tej 
Podobnie duże 


zimowe okrycie. 


ziemia Lubuska. 
Województwo poznańskie przed wojną stano- 
wilo teren wielkiej produkcji ziemniaków — 


około czwartej części powierzchni 
Obecnie posadzone jest około 


nej. 


je Świebodzin — 


i ziemi upraw- 


1/5 — 1/8 


obszaru. By tę zmniejszona powierzchnie obsa- 


dzić brakuje około 500.000 ton zie: 

Ziemia Lubuska przed 
ziemi ornej obsad: 
Plen ministerislny 
50.000, 


to_potrzeba 


niło na ten cel 6.500 


zano ziemniak: 


wojną na 
ami 100.000 ka. 
przewidywał 25.000 ha i na 


mniaków. 
425.000 ha 


ton ziemniaków. 
lo tej pory, Ministerstwo Aprowizacji zwol- 


ton._ Miejscowe. zapasy 


oblicza się na 15.000 ton. Brakuje 50.000 ton. 


Z DZIAŁALNOŚCI 
ROLNICZEJ CENTRALI MIĘSNEJ 


Rolnicza Centrala Mi 
Ministerstwo Aprowiza 


a, 


powołana 


Handlu do odbić 


dostaw zwierząt rzeźnych w ramach akcji świad- 
czeń rzeczowych oraz zakupów żywca na wol- 


nym rynku na potrze 
nych, instytucyj państ 


Ea T AA E EA SR Polegajmy głównie na sobie 
Olsztynie i Łodzi, i Vi 


leż: 


Wojewódzkie 


Rzeźnych, 


podpor: 


przez Związek Rew 


Do dnia 28.11 b. r. Rolni 
odebrała, w ramach akcji dostew obowięzko- 
wych, 67.547 sztuk zwierząt rzeźnych wagi 


bv Central Aprowizacy 
wowych, Wojska i t. 


Zbytu 


nie od tego z Centrnlą współpracują ściśle 
Śpóldzielnie 

dkowane jej gospodarczo 

viny Spółdzielni R. P. 

za Centrala Miesra 


Zwierząt 


wej i niedostatecznego określenia zakre- 
su działania tego samorządu, lecz miała 


rówrież duże zalety, Wracając do ary- 
kułu p. Zawiskiego, w którym tak słusz- 
nie autor podkreśla, że najprostszą dro 
gą demokratyzacji życia społecznego, w 
sensie równania wzwyż, jest samorząd te- 
rytorialny, wydaje się słusznym dać tern 
sanicrządowi możność najszerszego wpły- 
wu na życie społeczne, poczynając od naj- 
niższych komórek. Samorząd gromadzki 
nie rozporządzatby wielkimi funduszami, 
ale mógłby przy umiarkowanych nawet 


ne: pracy. Dla tego nie zdaje mi się slu- 
szny m ograniczanie jego zakresu działania 
do wypełniania poleceń rządowych i 
prow związanych z rolnictwem. 

W miarę zwiększania się dobrobytu wsi 


srodkach dawać duże rezultaty w społe:z- 


(ie liczmy zbytnio na pomoc świata! 


Kupujmy obligacje Premiowej 
Pożyczki Odbudowy Kraju 
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ni» tych cłowiezków wybranych, » ammo- 
tady i państwc odozuliby dość noważa 
alze. Korzyści dla ludności jeszcze wzro- 
alshy. gdyby i wpłacanie podatków wszel: 
kich można byłoby dokonywać na miejscu. 

Sultys i kancelaryjna pomoc przy nim 
za prowadzenie ewidencji ladności, przy, 
mowanie i rozprowadzanie do odpowi*d 
nich urzędów podatków, ogłaszanie zaczą: 
dzeń mających miejscowe znaczenie ` v 
konywanie zarządzeń gminy musieliby o- 
nzymiywać, tak jak i obecnie sta! 
ry, bo ich obowiązki wymagałyby poświę- 
ceniu znacznie dłuższego czasu, <% biuru 
munsloby wykonywać wszystkie kancela- 
ryjoc roboty komisyj. Sołtys zaś — nad 
zór rad czynnościami komisji, Część wy 
nagri dzenia soliysa mogłoby stanowić u 
tkcwanie kilkuhektarowego obszaru, c» 
pociagałoby bardzo kandydatów na 'en 
urzud i zmniejszyło pieniężne pah>rv. 
Takie sołectwo byłoby szkołą przy złych 
dzist=czy samorządowych na sreruym 
pow, a praca pod kontrolą współobywa 
tell pazyzwyczajałaby do snmiennej, sza 
telis į i uczeiwej pracy soułecznej. 

Zarówno rhlepi, jak i miejskie anoi* 
czeństwo dornśli jnż do takiej rob. a ich 
poezucie sprawiedliwości i znajomość te 
res przeczymiłaky sie dò zwalszania sz: 
rzącej się wskutek pozosialości wojennych 
stosurków demoralizacji w  społec 
stwie. 


ludewe, czytelnie i t. p.. ureedzełahy wn 
bawy publiczne, odczyty na dochód gro- 
medy 

2. Komisja sądowa. Zadaniem jej by 
loby osadzanie spraw o obrazę, zniesla- 
wiernie i t p. spraw granicznych, o szko- 
dy w zasiewach i inne, robienie przejść 
w znbrorionych przez właścicieli miej. 
scach. Do komisji tej należałaby opieka 
nad mieniem małoletnich, pozostałym po 
zmarłych i nad mieniem ubezwłasnowol- 
nionych oraz sprawy mieszkaniowe. Taka 
komisji o kompetencjach sądów honoro- 
wych i niewygórowanych opłatach zmniej: 
szyłeby ilość spraw, obciążających sądy 
pańsiwowe, któreby zostały w tych spra- 
wach instancją apelacyjną, 

3 Komisja podatkowa. Zadaniem iej 
byłoby sprawdzanie stanu majątkowego, 


p 
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CHŁOPSKI 


Dr ST. JEZIERSKI 


SZTANDAR 


Przegląd spraw obcych 


KONFERENCJA PARYSKA CZTERECH 
MINISTRÓW SPRAW ZAGRANICZNYCH 


Odbywające się w Paryżu obrady czterech 
ministrów spraw zagranicznych nie dały do 
tychczas pozytywnych wyników. Problem ko- 
lonii włoskich i granie z Jugosławią zdaje s 
być niezmiernie trrudny do rozwiązania, Skom: 
plikowana jest równiez sprawa wysp Dodeka- 
nezu, odszkodowań i podziału floty włoskiej. 


Co się tyczy, kolonii, to każdy z czterech.mi- 
nistrów wyjaśnił swe stanowisko. Zarówno 
Wielka Brytania, jak i Związek Radziecki 
zmieniły radykalnie swe poglądy, co do przy- 
szłych losów kolonii włoskich. Ujawniło się to 
w, poniedziałek, kiedy minister spraw zagra- 
nicznych, Byrnes, zreferował punkt widzenia 
amerykański, wysunięty jeszcze w Londynie 

we wrześniu ub. roku, a dotyczący oddania 

kolonii włoskich pod zbiorowe 'powiernictwo 

ONZ. Projekt amerykański uzyskał w swoim 

czasie poparcie zarówno francuskiego ministra 
-spraw zagranieznych Bidault, jak: i ministrów 

Bevina oraz Mołotowa, 7 

Obecnie Związek Radziecki wysuwa swój 
projekt, aby Trypolitania i Cyrenajka podle: 
gały administracji ONZ, ale w Trypolitanii 
administratorem miałby być przedstawiciel 
Związku Radzieckiego a jego zastępcą Włoch, 

Sprawowąliby oni ainOleoIĘ przy po- 
mocy międzynarodowego ciała doradczego, 
w którym zasiadaliby. przedstawiciele Stanów 
Zjednoczonych, W. Brytanii, Francji i 2 repre- 
aentantów miejscowej ludności. 

O ile chodzi o nowy plan brytyjski, to wy- 
tuszczył go minister Bevin po naradzie z pia 
mierami dominiów brytyjskich, Bevin podkre- 
Ślił, że wszystkie kolonie włoskie'w Afryce zo- 
stały zdobyte w toku wojny przez wojska bry- 
tyjskie, indyjskie í dominialne, oraz admini- 
strowane były przez brytyjskie władze woj- 
skowe, Dalej podkreślił, że kolonie te sąsiadują 
z centralną linią komunikacyjną, łaczącą W. 
Brytanię z jej dominiami, Minister Bevin osta- 
tecznie wystąpił z propozycja natychmiasto- 
wego przyznania niepodległości Trypolitanii 


i Cyrenaice, zjednoczonym w jednym państwie. |' 


Bevin miał zaznaczyć, iż W. Brytania zobó- 
wiązała się wobec szczepów arabskich nie zwra- 
cać nigdy olitanii, i Cyrenaiki Włochom. 
W ostatnich dniach rząd brytyjski miał otrzy- 
mać od ludności libijskiej apel o dotrzymanie 
tej obietnicy, 

Minister Bevin przypomniał też konferencji 
ministrów o pretensjach Abisynii do Erytrei. 
Brytyjczycy proponują poza tym. połączenie 
Somali brytyjskiego, Somali włoskiego i części 
Abisynii, zwanej Ogadem'w jedno Boe pań- 
stwo, 

Omówiono również * sprawę  Dodekanezu, 
który miatby być przyznany Grecji: * Sprawa 
niemiecka ma być omawiana na końcu. p 

W sprawie Triestu i granicy jugosłowiań: 
sko-włoskiej ministrowie: wysłuchał opinii 
ekspertów, którzy na miejscu badali sprawę. 
Projekt francuski, angielski i. amery) 
zbliżone są do siebie i stoją na stan 
przyznania Triestu Włochom. Pre':kt rosyjski 
natomiast obstaje przy tym, aby Triest i Kra“ 
ina Julijska przyznane były Jugosławii. Dele- 
gat Jugosławii wicepremier Kardel domagał 
się przyznania Triestu jego ojszyżnie. Włoski 
premier de Gasperi wnosił o przyznanie Trie- 
stu Włochom i przeprowadzenie granicy wzdłaż 
t zw. linii Wilsona 7 


AMBRYKAŃSKI PROJEKT TRAKTATU 
„_ POKOJOWEGO Z NIEMCAMI - 


Opublikowany projekt traktatu pokojowego 
z Niemcami zawiera następujące postano- 
wienia? .. 

Niemieckie siły zbrojne lądowe, powietrzne 
4 morskie, organizacje o charakterze pół woj- 
skowym, S.S. i Gestapo oraz organizacje po- 
mocnięze muszą być rozbrojone, zdemobilizo- 
wane i rozwiązane. 

Rozwiązany zostanie niemiecki sztab gene- 
ralny, jak również sztaby poszczególnych for- 
macyj wojskowych. 

W Niemczeth nie wolno utrzymywać jakich- 
iek organizacji wojskowych. 
emcom nie wolno produkować, ani impor- 
tować uzbrojenia, 

Strony kontraktujące dopilnują zwłaszcza, 
aby nie produkowana lub importowano broni, 
amunicji, materiałów wybuchowych, wynasa- 
żenia wojskowego, składów wojskowych oraz 
wszelkiego sprzetu wojennego, surowców do 
tej produkeji, okrętów wszystkich klas, nawód- 
nych i podwodnych, wszelkich samolotów, wy 
posażenia lotniczego i sprzętu przeciwlotni- 
czego. 


nić 


imi i składarai 
fortyfikacji lądo-. 
nych, fortec i irnyeh urzą 
dzeń warownych, w wszelkich Tahrsk. zakta 
dów przemysłowych, składów laborutońów, 
technicznych stacji badawczych, nrojektó! 
rysunków i wynalazków, mających na eclu 
produkowanie lub matwianie produkcji p al- 
miotów wyżej wym 
działów czwilnej policji niemieckiej 
siadać tyle importowanej broni malego le 

jle wymagają względy bezpieczeństwa 


ionych. Formacje | o- 


p 


'omisja kontrolna za pośrednictwem swych 
ów | agentów ma nadzorować całe t 
torium niemieckie w celu dopilnowania, 


czy 


warunki rozbrojenia i demilitaryzacji zostały 
wykonane 


Komisja kontrola składać będzie stronom 
sprawozdania o każdym wypadku już dokona- 
nego lub mogącego nastąpić pogwałcenia po- 
stanówień traktatu. W tym wypadku strony 
natychmiast się zwrócą do Rady. Bezpięczeii- 
stwa O. N. Z. 


Traktat ma obowiązywać przez lat 26 od 
daty wejścia jego w życie. Strony kontraktu- 
jace zobowiązują się, że na 6 miesięcy przed 
wygaśnięciem traktatu porozumieją się dla 
tstalonia, czy pokój międzynarodowy i bezpie- 
czeństwo wymagają przedłużenia traktatu bez 
zmian, czy też naród niemiecki poczynił takie 
postępy w duchtn demokratycznym i pokojo- 
wym, że dalsza kontrola, przewidziana trakta- 
tem jest zbędna. a 


REFERENDUM W SPRAWIE KONSTYTU- 
CJI WE FRANCJI 
W. dniu 5 maja, rh, okoła 25 milionów Fran- 
cuzów i Fvancuzćk. wypowiedziało się w spra- 
mstytucji, uchwalonej, — jak wia- 
większością głosów komunistycznych 
1, socjalistycznych. „Udział w głosowaniu był 
dość liczny. Ilość głosujących dochodziła do 
90% uprawnionych. Szczegółowe wyniki poda- 
my w następnym numerze. 


KAROL PĘDOWSEI 


ZAOSTRZENIE SYTUACJI W PALESTYNIE 
Orzeczenie komisji anglo-amerykańskiej do 
spraw Palestyny, przewidujące możliwości 
wjazdu do Palestyny dla 100.000 żydów wywo- 
łało wrzenie w świecie arabskim. Arabowie ze 
wszystkich żyć: solidaryzują się z Arabami 
palestyńskimi. Komuniści arabscy postanowili 
szukać poparcia dla. siebie w ZSRR. Na zapro- 
szenie komunistów arabskich odwiedzi Haifę 
radziecki minister półnomocny w Kairze. 


ROKOWANIA O POLSKIE ZŁOTO 

Tygodnik angielski „Sunday Times” podaje 
wiadomość o rokowaniach  polsko-angielskich 
w sprawie długów rządu londyńskiego. 

Rząd angielski wysunąć miał -następujące 
warunki pod adresem polskiego rządu: . 

1) długi cywilne zaciągnięte przez rząd lon- 
dyński mają być zredukowane z 3 milion, do 
12; 2) 3 miliony funtów złota polskiego miało- 
by być zatrzymane przez rząd angielski dla po- 
krycia tych długów, podczas gdy 4 do 5 milio- 
nów podlegałoby zwrotowi; 8) spłata długów 
wojskowych zostałaby zawieszona; 4) Komisja 
likwidacyjna przy brytyjskim ministerstwie 
skarbu byłaby zniesiona; 5) rząd angielski 
udzieli Polsce kredytów na zakup towarów 


EWAKUACJA PERSJI PRZEZ WOJSKA 
RADZIECKIE 
Przypuszczać należy na podstawie informacji 
z Teheranu, że wojska radzieckie ukończą ewa- 
„ję Persji do 6 maja. W tym dniu Rada 
Bezpieczeństwa ma ponownie zająć się tą spra- 
wą, tak samo jak i sprawą hiszpańską, 


ŚWIĘTO ZWYCIĘSTWA 

W dniu 9 maja minął rok od zwycięskiego 
zakończenia wojny z niemcami, W dniu tym 
å Polska jak i świat cały obchodziły 
e rocznicę zakończenia wojny w E- 
uropić, rozpoczętej w dniu 1 września 1939 2. 
napaścią niemiecką na Polskę. 

Blisko sześcioletnie zmagania wojenne 
i krwawy reżym hitlerowski stosowany w Pol- 
sce wystawiły naród polski na dużą próbę wy- 
trzymałości, żywotności i siły narodowej zwy- 
cięstwo wroga, utrata niepodległości, miliony 
zamordowanych w obozach koncentracyjnych 
i rozstrzelanych na ulicach miast nie zdołały 
oślabić w Polakach ducha i woli walki, a co 
najważniejsze wiary w zwycięstwo. Postawa 
rieprzejednana Polaków zagrzewała inne na- 
rody sprzymierzone do walki podziemnej 
z wrogiem. a, 


STRAJK GÓRNIKÓW W AMERYCE 
Sytuacja, związana ze strajkiem Górników 
|w Ameryce pogarsza się, Od 54 dni strajkuje 

500 tysięcy górników, powodując zmniejsze- 
nie o połowę produkcji stali i zapasów węgla. 
Stan ten wywołał zastój w fabrykach i bezro- 


angielskich, pozostałych z nadwyżki, znajdują- 


bocie. 
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Przegląd spraw wewnęirznych 


SPRAWY POLITYCZNE 


Obchód święta 1 maja w eolym kraju stal 
mowu pod znakiem PSL. Naa się, że nie 
ma w państwie polskim innych problemów, że 
nie ma powojennych trudności, spalonych 
miast. dzieci pozbawionych rodziców, > nędzy 
i glodu, wszystko bowiem zostaje sprowadzone 
do jednego zagadnienia do walki z PSL. 

Punktem kulminacyjnym uroczystości w War- 
szawie był wiec na placu Teatralnym i pochód. 

Na wiecu przemawiali przedstawiciele partyj 
biorących udział w uroczystości, gwałtownie. 
słakując PSL i wicepremiera Mikołajczyka, 
Właściwie atak ten był właściwą treścią ich 
przemówień. 

Defilądę otworzyły poczty sztandarowe, 
W pochodzie wzieła między innymi udział 
cęhotnicza_ rezerwą milicji — obywatelskiej 
ORMO. ORMO wzbrojona iest w karabiny, 
niema mundyrów, a tylko' jej członkowie no- 
za czerwone opaski. 

Po przejściu aktywów partyjnych PPR. PPS, 
małej grupy Sl, Związku Samopomocy Chłop: 
siej 1 MANEN de podhodie NIEL She były kre 
tly. ; Kakły* reprezentowały vicepremiera Mi- 
kołajczyka, -panów po, miejsku ubronych, któ- 
rzy zostali nazwani chłopami z PSL-u, Chur- 
chilla, Andersa i innych, Ponadto niesione by- 


; | Ty karykatury Pranco, Fischera, Grelsera i t p. 


W/'ten sposób odbyły sie uroczystości 1 ma- 
jiwe, które miast stać się podniosłą manife- 
stacją święta precy i solidarności lydzi pra- 
cujących, stały sie wyrazem nie, mającej po- 
czucia miary żłościlwości, 


"SPRAWY NIEMIECKIE 


Podczas uroczystości T majowych w Berli- 
zmoszone były okrzyki nn cześć demo- 
SŚwoiście Niemcy pojmują demokrację. 
demokratami wówczas, gdy wydaje 
żę na tym coś zyskują, przastnją być 

imi, gdy chodzi o prawa dla innych, nie nie- 
mieckich narodów. 

Święto T maja w Berlinie stało pod znakiem 
nienawiści dla Polski, Szczególnie gwaltownie 
protestowano przeciw granicy Polskiej na 
Odrze i Nissie. 

Nienawiść do Polaków w Niemczech nie wy- 
gosła wcale, wzmogła się nawet. O tem musi 
pamiętać cały Naród Polski, Wszak fo jesz- 
cze czasy nie tak dawne, gdy z zimną preme- 
dytacią dokonywane były zbrodnie na całym 
Narodzie, 

Toczący się obecnie proces dozorców obo- 
mi w Śtuttholie raz jeszcze..przypomina bez- 
miar okrucieństw popelnianych na polskiej 
ludności. Na procesie zostało ujawnione, że 
w obozie tym zostalo zabitych między innymi 
50 młodych powstańców warszawskich. Prze- 
czuwali oni, że będą zabici i przekazywali to- 
warzyszom ostatnie zlecenia i listy, , Pewnego. 
„wieczoru wszystkich uszeregowono, odczytano 
wyrok śmierci, niewiadamo dlaczego tylko na 
wednego z nich, n następnie calą grupę zapro- 
wadzono, do komory gazowej. W ten sposób 
giracono wszystkich 50. 

W Stutthofie ludzie byli zabijani w nairóż- 
norodniejszy spoósb, często bardzo okrutnia. 
Joden ze świadków na procesie opowiada. że 
crasem n. p. tapiono ludzi w miednicach. Czy- 
sono lo w ten sposób, głowę wieżnia zanu- 
izano w wodzie lo ćzaśu uduszenia się, 

Warunki sahitarne były okropne. W szpi- 
tālu w oddzinlę chorych na biegunkę nie była 
wcale naczyń do kału. Papierowe materace 
egnile na skutek wydzielin, panował 
y zaduch. 


zbrodniami 


rzy wojennych, 
Polska domegaln. Wedlug wiadomości podn- 
mych przez korespondenta PAP-w liczba zbrod+ 
piarzy wojennych, którzy zosteli umieszczeni 
na listach okolo 7.000. Prawdóno- 
dobnie już w e maja jedna partia w liez- 
bie okało 10 osób. wieziona zastanie do 
Polski. wśród abri watengya znajdu- 
grych sia w tei mern partii b 

ka Marta Mandl, która m zala się 
zczególnym okrucieństwem w Oświęcimiu. 


1 


niemieckimi |" 


Polska misja dąży do zorganizowania stałego 
transportu kolejowego. Pociągi systematycznie 
przybywałyby po odbiór przestępców wojen- 
rych. 

W najbliższym czasie wysłani zostaną rów- 
nież do Polski Jesefi Bühler — szef „rządu 
generalnej gubernii”, Kurt Kurgsdori — gu- 

ernator krakowski, Hoess —  komendent 
Oświęcimia, ist — prezydent Warszawy, 
Hans Biben — kierownik zarządu ghetta w Eo- 
dzi, August Jaiger repirungs-prezydent 
watherland, Bernard: Lutze — Conserwator, 
pskarżony o kradzież mienia państwowego, 
Erazmus von Ponnick — prezydent policji po- 
znańskiej i t. d. 

najbliższych dniach przedstawiciele pol- 
skiej misji przesłuchiwać bedą gen. Stropa — 
cdpowiedzialnego za zniszczenie ghetta war- 
szawskiego. Należy mieć nadzieję, że Strop 
będzie wydany Polsce. 

Niezwykle dosadnie maluje poziom hitlerow- 
skich mężów stanu, zachowanie Goeringa pod- 
fzus zeznań Schachta na procesie w Norym- 
herdze._. N k 

Zeznania dr Śchachta — byłego prezydenta 
benku Rzeszy, wyprowadziły z równowagi 
Goeringa do tego stopnia, że w pewnym mo- 
mencie pokazał Schachtowi język. 

Szef prokuratorów amerykańskich sędzia 
Jackson przytoczył tutaj charakterystykę Goe- 
tinga podaną przez Schachta.  Kryminalista, 
któregó wiadomości w każdej dziedzinie rów- 
nały się zeru. Goering na lawie oskarżonych 
okazał najwyższą irytację, gdy Schacht opo- 
wiadał, jak były minister lotnictwa występował 
na przyjęciu wydanym przez swą małżonkę 
w rzymskiej todze i sandałach, z kosztownymi 
panom na palcach, z twarzą umalowaną 

mocno uróżowanymi ustami, 

J na rozkaz takich ludzi mordowano setki ty- 
ęcy mężczyzn, kobiet i dzieci, 


ODSZKODOWANIA 
WOJENNE DLA POLSKI 


Niedawno podpisany w Berlinie układ, mie- 
dzy przedstawicielemi Polski i Rosji przyznaje 
ram w ramach odszkodowań wojennych szereg 
urządzeń fabrycznych, niezbędnych przy od- 
budowie zniszczonej gałęzi przemyslu. 

Otrzymujemy pelne urządzenie do fabrykacji 
syntetycznej benzyny z fabryki koło Drezna, ze 
zdolnością prodwkcyjną, 40.000 ton rocznie. 
W Polsce fabryka urządzona bedzie w Oświę- 
cimiu. Dla nanedu tej fabryki dostajemy część 
elektrowni w Klingenberg koło Berlina, sklada- 
jacet się z turbozespolw o mocy. 10.000 kilo- 
watów. Otrzymujemy z fabryki Bussing I z fa- 
bryki Ago 150 obrabiarek dla Państwowej Fa- 
bryki Wagonów, we Wrocławiu, Z portu rzecz- 
nego w Magdeburgu, otrzymujemy 5 kranów 
portowych. Z fabryki Friedman i Wolf 74 
maszyny dla wyrobu akumulatorów. Z fabryki 
Elster dostajemy urzadzenie obejmuiace 1488 
nbrabiarek, w tem 1248 obrabiarek do metali 
cały transport przeznaczony jest do fabryki 
Cegielskiego i Warsztatów Kolejowych PKP. 
Otrzymujemy 379 maszyn i obrabiarek’ dla fa- 
bryki Granat w Kielcach. Nadeszły już mn- 
szyny: elektrotechniczne dla firmy Ciszewski 
w, Bydgoszczy, poza tym w ramach akcji re- 


windykacyjne} otrzymaliśmy urządzenie 11 fn- 
yk wartości 5 i pół miliona złotych przedwo- 

nych. Zabezpieczono 1% fabryk. Rozpo- 
o już rewindykacię urządzeń fnbryki Pion- 
W strofie amerykań- 

e 


PEN 


í fabryki Mościce. 
skiej odnaleziono urządzenie 12 fabryk. 

refy radzieckiej w Austrii przywie: 
nia din O fabryk, Ogólna warto: 
zionych w ramach akcji rewindykacyjńe. 
szyn wynosi 60 milionów zlotřch przedwojen- 
nych. Łącznie w ramach odszkodowań i re- 
windykacii Polska otrzyma ze strefy radziec- 
kiej urządzenie 72 fabryk. 


| KONSPIRACYJNA PRACA OŚWIATOWA 


| Ministerstwa Oświaty 
Komisji Zw. Naucz. Pol. do 
budania dzisjów oświaty i wychowania, po- 
świecony Sprawie prac oświatowych w czasie 
wojny: 


Zebranie Komisji otworzył Minister Oświaty 
Cz. Wycech, 

Po uczczeniu przez Zjazd pamięci poleglych 

organizatorów oświaty polskiej, Minister wy- 
głosił referat o pracy oświatowej w kraju 
w, okresie okupacji, obrazujęc działalność Taj- 
nej Organizacji Nauczycielskiej, oraz później: 
szej Komisji , Międzystowarzyszeniowej i po- 
wslalego w roku 1942 Depariamentu ia! 
i Kultury. Minister przedstawił zebranym hi- 
storie rozwoju tajnego nauczania na terenie 
„generalnej gubernit” i ziem przyłączonych do 
Rzeszy, omawiając szczegółowo  dzialalność 
szkół powszechnych i średnich, akcję przesy- 
tenia książek polskich poza granicę „generalnej 
gubernii”, prac nad wydawaniem podręczników, 
craz w zakresie opieki spolecznej, z której ko- 
rzystało około 5 tys. nauczycieli i pracowni- 
ków naukowych. 

Następny referat wygłosił redaktor Pieńkow- 
ski, omawiając działalność Uniwersytetu War: 
szawskiego i szkół wyższych w okresie oku- 


Beji, 

Peniwersytet, Warszawski: prace swoje podięt 
Jut w” rokd 1940, organizac kolejno tajne" 
Sigdia na wszystkich wydziałach, + prowadząc 
płaca: naukowe lęcznie 2, pracami leboratory|- 
Wód w dziedzinach specjalnych opiegowająć 
nw programy studiów f tdztelajęc opieki ma” 
terialnoj wieki pracownikom naukowym, 

Piarwsna GIAE zjaw zariknęł referat cyt drs 
Lorentza p. t. „W obronie kultury polskiej“. 

ŚW drugiej: eroici Zjazdu referaty. wygiosii 
żę Kanty Wipo — „przew. Komitet do spraw. 
Dzieci Polskich w ZSRR, dhc, dr Jan Hulewicz 
d wz, St. Świdwiński. 


REWINDYKACJA DZIEŁ SZTUKI 


Pierwszy pociąg rewindykacyjny z dziełami 
sztuki jedzie do Polski. Pociąg jest konwojo- 
wany przez wojsko amerykańskie, Składa się 
t dwudziestu wagonów. 

Ładunek pociągu, wedlug „Robotnika skła- 
da się ze zbiorów sztuki poiskiej odnalezionych 
na terenie strefy amerykańskiej. 

Jadą więc zbiory archiwów polskich, muzeum. 
archeologiczne z Warszawy, część, biblioteki 
oraz inwentarza Uniwersytetu Jariellońskiego, 

Przywieziony zostaje ollarz Wita Stwosza 
z Kościoła Mariackiego otoczony specjalną 
iroskliwością. Części jego zajmują parę wago- 
nów. Poza tym wymienić należy słynny obraz 
Leonardo dą Vinci, Dama z lasica orsz jeden 
z najpiękniej syeh obrazów Rembrandta z ga” 
lerti Czartoryskich. 


ZZ 


Unieważnienie legitymacji 


Naczelny Sekretariat P.S.L. unieważ- 
REL legitymacje członkowskie na rok 

A) 5257 do 5286 (włącznie) wydane 
dla Zarządu Pow. P.S.L. w Szczytnie, 

B) Legitymację Nr 41689 wydaną na 
nazwisko Smerliński Leon ze wsi Topol- 
na gm. Gniezno, pow. Świecie. Legity- 
mację tę okaziciel zgubił wraz z doku- 
mentami i gotówką na dworcu kolejo- 
wym w Bydgoszczy. 

C) Legitymacje wystawione przez 
Zarząd Pow P.S.L. w Wadowicach na 


nazwiska: 
Lenik Władysław Nr leg. 78661 
Mirocha Jan m s- 13643 
Mirocha Franciszek „ „ 73642 
Mirocha Tomasz a w. 18641 
Mirocha Ludwik  „ „ 78689 
Studnicki Franciszek „ `s» 73856 
Studnicki Wojciech „ „ "78572 
Stawowy dan w n T6854 


D) Sto sztuk legitymacji ezłonkow= 
skich od Nr Nr 325401 — 325500 


Ustrój finensowy smmorządu teryier dliEgo 


W całokształcie -ustroju państwowego samo» 
rzed terytorialny w swej organizacj 
ku do Państwa tworzy strukturę podoù 
sieci komunikacyjnej, gdzie drobne odcinki 
dojazdowe lĄczą się poprzez większe: trakty z 
główną magistralą państwową, z której two- 
rzą jeden ogólny kompleks życia puństwo- 
wero, 

Ustrój Finansowy jest w gos 
lirznej państwa i samorządu si 
wozów, dźwigających liczne za- 


da szeregu 
danią, 


kowe państwa, 

Nie bierze się pod uwagę tego, że samorząd 
jest niczym innym, jak tylko instrumentem 
spełniającym na odcinku swej działalności 
zadania państwowe, których ustawodawstwo. 
nasze nigdy mu nie szczędziło, ani też obec- 
nie mu nie skąpi. Każdy niemal atak nstawy 
i zarządzenia administracyjne w rozbudowie 
administracyjnej i rozwiązywanii zagadnień 
społecznych kieruje wykonawstwo na najniż- 
szy szczebel administracji — na gminę, która 
ma włożone na nią zadania spełniać wlasny- 
mi środkami. 

Wiele jednak takich zadań zeszło do zna- 
czenia nktu papierowego, bo trafiając na 
suchą nie zasiloną glebę, nie mogły one za- 
puścić w nią korzeni, właśnie tylko wskutek 

raku wyposażenia samorządu w niezbędne 
środki finansowe. 

Cóż z tego, że ustawa o tymczasowym re- 
gulowaniu finansów komunalnych, dając sa- 
morządawi niedostateczne źródła dochodowe, 
stanowiła w art. 60, że przy wkładaniu na 
samorząd nowych obowiązków winny być 
wskazywane ustawowo Źródła pokrycia zw 
zanych z tymi obowiązkami wydatków, sko- 
ro w praktyce nie jest to uwzględninne. I 0- 
becnie przygotowuje „się nowe obciążenie 
gmin w postaci obowiazku bezpłatnego do- 
starczania mieszkań dla nauczycieli szkó 
publicznych wszelkich stopni i typów, rów- 
nież bez widoków na znalezienie źródeł po- 
krycia tych wydatków, które rzadko gmina 
znajdzie w swym budżecie, 

Zasada, że nie samym chlebem człowiek 
żyje, może być w pewnej mierze stosowana 
do czlowieka, jako jednostki, i dobrze byłoby 
ujednolicić ją w stosunku do. całego spole- 
czeństwa, — nie można na niej jednak opie 
rać organizacji gospodarczych, które bez 
tego chleba zadań swych nie hędą w stanie 
spełnić, Samorzád terytorialny został wpraw- 
dzie podniesiony z roli ubogiego krewnego 
na wyżsży szezebel życia państwowego. Za- 
szczytne to stanowisko samorządu, na jakim 
znnluzł się przez posadzenie ga na wysokie 
kolo, nie wystarczy do rozwinięcia jego. ru- 
chu, dopóki nie stworzy mu się równowagi 
przez dołączenie drugiego równoleglego koła 
w postaci odpowiedniego ustroju finansowego, 
zapewniającego trwałe i na miarę zadań źró- 
dla dochodowe. 

Zagadnienia tego 


nie rozwiążemy, jeśli nie 
podejdziemy do niego w sposób realny, wy- 
chodzac z założenia, że w tym stosuńku, w 
jakim Państwo dzieli się z samorządem zada- 
ninmi, w takim samvm winno podzielić się 
z nim dochodami publicznymi, t. zn. przeka- 
zač samorzńdowi taka sumę źródeł dochodo- 
wych, którcbv pozwoliły na wvnetnienie za- 
dań bieżących a nawet na utworzenie rezerw 
na wykonanie dalszych nowych zadań, bez 
uciekania się każdorazowego do poszukiwa- 
nia corn? ta nowych źródeł pokrycia. Na u+ 
tworzenie tych rezerw każdy związek samo- 
rządowy móglby w graniench zrównoważo- 
nego budzi przeznaczać określony odsetek 
ogńjnych dochodów, 

O tym jak dotychczas po macoszemu i nie- 
wnikliwie trakłowany był samorząd, a w 
szęzególności gminy. wiejskie, świndczy wy- 
dana dopiero w czwartym rokń istnienia na 
szej państwowości ustawa z dn. (1 sierpnia 
19% t, o tymczasowym uregulowaniu finan- 
ów komunalnych, wielokrotnie nowelizowa- 
ma i latana dodatkowymi okresowymi usta- 
wami o podatku wyrównawczym dla gmin 
wiejskich itp, a ciągle niedostateczna i utrzy 
mann w swej tymczasowości, aż do chw 
becnej z krótka przerwą obowiązywania, 

Przy takim stanie rzeczy samorząd 
mógł rozwinać się ani w pržesžlošci przedwo- 
jennej ani też nie ma podstawy do lepszego 
rożwoju na nrzyszłość. 

Gdy chodzi o okres przedwojenny, to ist- 
niała niewspółmierność w wyposażeniu w 
Środki finansowe gmin wiejskich, które gos- 
podarczo, wskutek braku tych środków za- 
mierały, a powiałowych związków. samorza- 
dowych, które, opierując się na podatkach 
inwestycyjno - drogowych, nie zawsze umie- 
jetnie i planowo funduszami tymi gospoda- 
rówsly, kossumując niekiedy bezcelowo “i 
różrzutnie fundlsze o specjalnym przezna- 
. Brak należytej kontroli ze strony 
zynników nadzorczych dawał niektórym 
starostom pole do samowoli w gospodarowa- 
nin’ funduszami samorządu powiatowego. 

Obecna sytuacja gospodarcza samorządu 


nie |, 


powiatowego 
w, porówna 
odwrotnym do 
wad powiatowy, utrzymujący się dzisiaj 
dotacji państwawych, przestał jako taki 
praktyce istnieć. 

Ch 


z 


5 


inansów komunrlnych zt 
ns zmienioną sytuacją gospo 
sii stału się w zastosowaniu mało aktu 


ci nie zanikł nada 
Dekret z dnie 
mie samor:adowe ta systemu nodutkam 


r. Wobec tego wszystkie zawieszone na jego 
mocy przepisy prawne zostały z dn. 1 stycz- 
nią 1946 r. przywrócone. 

Dekret wprowadził znaczne uproszczenia, 


źródeł dochodowych i oparcie gospodarki fi- 
nnnsowej samorządu na trzech podstawowych 
)794000932000000000909200-000190000000 


OFICEROWIE JUGOSŁOWIAŃSCY 
W KRAKOWIE 

W Krakowie bawi. delegacja wyższych ofice- 
rów jugosłowiańskich z gen. Szkorpikiem na 
czele, która przybyła do Polski jako oficjalna 
delegacja Jugoslawii, na defiladę zwycięstwa 
w Warszawie. 

Przyb, łych do Krakowa gości wiinł imie- 
viem wladz wojskowych dowódca krakowski 
go'O. W., gen. Prus-Wieckowski, po czym go: 
cie jugoslawiańscy zwiedzili jednostki woj- 
skówe garnizonu krakowskiego, oraz Kraków 
i jego zabytki. 

W środę oficerowie jugoslowiańscy wyjechali 


ć |do Warszawy. 


KTO DAJE WIADCZENIA RZECZOWE 

W dniu 22.111.1946 r. odbyła się pow. konfe- 
rencja w sprawie akcji świsdczeń rzeczowych 
na terenie pow Kraśnik w lokalu stolówki po- 
wiatowej w Kraśniku, z udziałem gm, referen- 
tów św. rzeczowych, pow. przedstawicieli par- 
ty; politycznych oraz przedstawiciela (dowód- 
cy) grupy Wojska Polskiego, majacego między 
irnymi zadaniomi i pomoc przy egzekwowaniu 
świadczeń rzeczowych, 

Z'ramienia PSL. wzięło udział dwóch delega- 
tów, a mianowicie: Ob, Wolak Kazimierz i Ob 
Adamski Józef. 

Po sprawozdaniu gm. delegatów świndczeń 
rzeczowych wywiązała się dość ożywiona dysku- 
sjá, a między innymi sprówa pretii św, rzeżo- 
wych. Na w. w. temat zabrał głos przedstawi- 
ciel PSL ob. Wolak Kazimierz apelem, możli- 
wie udostępnić dopływ narzędzi rolniczych do 
wsi po cenach sztywnych, ponieważ bardzo czę- 
sto niektórzy z gospodarzy wyprzedają ostatni 
meter zboża na kupno tychże nie mając innych 
źródeł dochodów a to pochłania przy dzisiej- 
szych cenach rynkowych sumy wprost olbrzy- 
mie. Następnie została rzucona aluzja pod ad- 
resem PSL przez d-ce grupy Wojska Polskiego 
w stopniu majora jakoby PSL wstrzymywało 
akcję świadczeń rzeczowych. Na ta zabrał głoś 
drugi z kolei delegat PSL ob Adamski Józef, 
który mie chcąc na uczyniony zarzut odpowie* 
dzięć bezpośrednio. rzucił parę pytań pod ad- 
resem gminnych delegatów świadczeń rzeczo” 

h, którzy nie są członkami PSL. Odpowie- 
dzi wykazały, że gmina Kraśnik oddała w 94 
pioc, gromada Zarajec jest na pierwszym mii 
sow, w wmirie Zakrzówek gromady: Dębina, 
osada, Zakrzówek i Studzianki oddały około 


bardzo biedne, gospodarstwa same karłowate 


Czy wiecie, że zgodnie z umową zawartą dnia 
19-g0 marea b. r. w Moskwie przed paru dnin- 
mi przybyły do Gdyri okręty wojenne, które 
Zwiazek Radziecki przekazuje dla polskiej 
marynarki wojennej. Zespół składa się z najbar- 
nowoczesnych, świetnie wyckwipowanych 
i uzbrojonych okrętów produkcji radzieckiej. 

x 


Czy wiecie, że w czasie trzech pięciolatek 
stwofzońnb w ZSRR potężna sieć uniwersytetów. 
W roku 1930 bylh ich 778, a uczącej się mło- 

56.000. W Rosji carskiej było tylko 
105 tysiecy ludzi z wyższym wykszjn*ceniem, 
w roku 1941 w ZSRR było juž około 1.500.000, 
którzy ukończyli wyższe uczelnie, 


X 

Czy wiecie, że w Republice Turkmeńskiej 
arzystapiono do budowy kanalu kerakumskie- 
qo o długości 650 km. Obfite wody rzeki Amu- 
Darii nawodnią bezpłodne ziemie pustyni. W 
yniku bydowy tego kanału obszar ziem na- 
wodnionych powiększy sie o ha. 

Na ziemiach wydartych pustyni powstaną 
nowe plantacje redzieckiej bawelny długowiók- 
róstej. którci produkcia ma wzrosnąć przy ko! 
© r” eciolntki dwa do trzykrotnie 
w porówzaniu z rokiem 1945. 

X 


Czy wiecie, że dzieth kompozytorów polskich 


cieszą się w ZSRR wielką popularnością. Nie- 


w |znacznie uszcznpliła natomiast dochody po- 
aż ustawa o tymczasowym nregulo- stosowanie podatku drogowego. Równ 
raku z, morząd wojewódzki i 
reza w | dostatecznych źródeł dochodowych dla zor- 
Ína, | ganizowania 
jednak pokużujscy w niej duch tymezasowoś- | darki, 
15 kwietnia 194% r, o refor-, czych znajduje się calkowita reforma finan- 


ki 3 
stal tylko na czas do dnia 51 grudnia 1945 dnia I stycznia 1946 r. 


przez zmniejszenie ilości mało wydajnych | wić część pı 


I 


Różne wiudomości 


70 proc. Są trudności, ponieważ są to gromady |j 


Czy wiecie że... 


rawiła w 


pewnym stopniu sytuację gmin wiejskich, 


wiatowych związków samorządowych przez 


nie ma Amy yi 


z 


wzgl, rozwijania swej gospo- 


Obecnie na, warsztacie prac ustawodaw- 


komunalnych z mocą obowiązującą od 


Reforma ta znajdzie odzwierciadlenie w 
dwóch dekretach: n finansach komunalnych 
i o podatkach komunalnych. 

Z treścią tych dekretów mających stano- 

rojektowanej reformy podatkowo- 

skgrbowej Państwa zapoznamy czytelników 
w najbliższym czasie. 

002200000 mcresacot 


dy 5-ciu ha ziemi Gromada Wyźnia! 
10L poc. gromada Zastawie — wyżej średnio. 
We wszystkich tych miejscowościach jest silne 

S. L, natomiast gromada Ludmiłówka przy 

mocnym nasileniu PER-u złożyła świadczenia 
rzeczowe tylko w 19 proc, a dużo gospodarzy 
odmówiło przyjęcia nakazów świadczeń rzeczo- 
wych. Więcej pytań nie stawiano twierdząc, że 
© cyfry winny odpowiednio naświetlić sprawę 
W odpowiedzi d-ca grupy wojskowej przepro- 
sił, że ta aluzja rzucona była nie pod naszym 
adresem. 

STOSUNKI POCZTOWE Z ZAGRANICĄ 

Minister Poczt | Telegretów wdzielit wyw x 
du  przędstawicielowi „Dziennika Folskiego. 
Minister Putek poda! kilka ciel „wych danych, 
dotyczących obrotu pocztowego między Polską 
i innymi kraami Minister Putek oświadczył, 
že są kraje, skąd nie docierają do nas żadne 
czasopisma, np. w miesiącu lutym. nie otrzy” 
mano żadnych przesylek prasowych > krajów | 
takich, jaki Austria, Belgia, Bułgaria, Finlan- 
dia, Hiszpania, Jugosławia, Norwegia, Portuga- | 
la, Turcja i t. d. Do krajów tych nie wysy- 
łaliśmy żadnych gazet ani czasopism, Żywy 
ruch wvm'ennv nterymuje Polska natomiast ze 
Związkiem Radzieckim, ze Stanami Zjednoczo- 
nymi, z Wielką Brytanią, Czechosłowacją. Go« 
rzej jest z wysyłaniem pism polskich zagrani: 
ce, Trochę gazet wysyłamy do Zwiąxku R 
dzieckiego, Stanów Zjednoczonych, Anglii- itd. 

Co się tyczy. komunikaci listownej Polski z 
zagranicą, to minister Putek oświadczył, że w 

jącu lutym, wysłano z Polski 1.259000 prze. 
syłek zwykłych i poleconych, zaś do Polski! 
nadeszło 1.291.000 przesyłek zwykły:h i po- 
leconych, Największa ilość przesyłek poczto- 
wych przychodzi do Polski z Wielkiej Brytanii 
— 27300), następnie ze Związku Radzieckiego 
— 265.000, ze Stanów Zjednoczonych — 207.000 
itd Z Polski wysłano do ZSRR 45700, da 
Stanów Zjednoczonych — 208.000, do Wielkiej 
Brytanii 140.000. 

Przesyłki listowne ze Stanów Zjednoczonych 
zawieraly często dolary, Dotychczas w trak-| 
cie cenzurowania listów dolary byly wyjmowa- 
ne | przekazywane na zablokowane konto Ban- 


ku Polskiego. 


nka złożyła 


Obecnie cenzu- 


ar 
rę przesyłek amerykańskich zniesiono 


dawno w Wielkiej Sali Konserwatorium Mos- 
kiewskiego odbył się koncert muzyki polskiej 
Państwowa. orkiestra symfoniczna ZSRR pod 
batutą prof. Orłowa wykonała uwerturę fanta- 
styczną Moniuszki „Baika”, rapsodię na litew- 
skie tematy ludowe M. Karłowicza. poemat 
symfoniczny Z. Noskowskiego „Morskie Oko”, 


Czy wiecie, że w dniu 3 b. m. została zanlni- 
mowana Ochotnicza Straż Pożarna miasta Na- 
kła, Jak stwierdzono, paliły sie lasy w powia- 
tach wyrzyskim i szubińskim, Pożar był podło- 
żony w trzech miejscach. lesie pracowało 
150 jeńców niemieckich i przypuszczalnie oni 
spowodowali pożar. Spaliło się 60 morgów lasu 
młodego. X 

Czy wiecie, że Wielka Brytania i Stany Zied- 
noczone dzieliły pożyczki Włochom w w! 
kości 500 milionów dolarów. Pożyczka pr 
znana Polsce wynosi 90 milionów dolarów. 


x 

Czy wiecie, że w okresie od 15 kwietnia do 
15 lipca br. odbędzie się w całej Polsce przy- 
musowe szczepienie przeciw durowi brzuszne- 
mu. Szczepieniu podlegać będą wszystkie oso- 
by urodzone w latach od 1886 r. do 1941 r. 
Zwolnieni będą tylko ci, którym lekarze wyda- 
dzą świadectwa stwierdzające, że szczepienia 
z przyczyn ważnych dokonać nie można. 


Nr 19 


isty z teremu 
„W SPRAWIE BUDOWNICTWA 


i gmin wiejskich znajdnie się źródłach dochodowych: państwowym poda: | pojerp: 
n z okresem przedwojennym w, ku gruntowym, podatku od nieruchomnści, i | p, 
ichie stosunku. To też samo” | podatku od lokali. Reforma ta pop: 


I nie tylko potr 
alnego i pozytywnego rozw. 
rego zngadnien 

Redakcja na 

A 


nia lego palg- 


ego pisma otrzymała w tej 
Latocha Stefana, chłopa z Lu- 
który obecnie pracuje w okręgu 
ist ten drukujemy poniżej, 


„Chłapski 
edzi różnymi wiadomościami 
znalazlem, „Zagadnienie  budoronictron mh 
skiego”, Artykul inż. T. Kozloroskiego. Aże 
bedac sam ze msi, rodem z lubelskiego, gdzie 
prócz drewnianych budynków, krytych slo- 
mą nic innego spotkać lam nie można, in- 
teresuje mnie to bardzo. 


Po drugie r zawodu będąc betoniarzem, 
klóry to fach zdobyłem, odbywając ochot- 
niczą służbę m Junaekich _ Ilufcach Pracy 
m Krakomie. a obecnie m Biurze Odbudomy 
Portów m Gdyni pełnie funkcję majstra be- 
toniarskiego. 

Mam trochę wiadomości 2 teorii a ostatnio 
mięcej praktyki fak z prac betonowych jak 
i murarskich, ośmielam się skreślić parę 
sóm na ten temat, 

Moim zdaniem, m miejscowościach, które 
trzeba adbudomać, lub przebudować należało 
bu zakładać — cegielnie — o maszynowej 
przeróbce gliny poruszanej za pomocą koni, 
a tym że dana cegielnia stała by się rołasnoń- 
cia danej msi Inb osady. Nad daną cegielnią 
Ralby zarząd, który pelnitby funkcję gospo- 
darza i kierował porządkiem prac m niej 
Każdy ob, danej miejscomości mialby możność 
myrabienia potrzebnej ilości cegieł do budo- 
my. Od myrobiena cegieł, zarząd pobieralby 
maleńkie opodatkomanie. Z tych pieniędzy 
cegielnia mogłaby spłacać dlug, zaciądnietu 
wzabrdem państwa przy zakladaniu cexiel- 
ni. W ten sposób dostalibyśmy materinł po 
trzebny do budowy (mysilę że o miele lenszy 
od gliny! pierwezorzędnu a tani, bo GH 
nie liczylby smej pracy. W podobny sposób 
moglibyśmy rozmiużać sprame co do, krycia 
dachów. Blcha jest za droga, papa się pred- 
ko niszczy słoma nie wchodzi m rachubę, 


Pozostaje więc tylko dachówka. Dachówka 
cementoma jest kosztomna, bo potrzebny jest: 
cement, a”ulepuje co do jakości dachómec 
glinianej mypałonej. Te ostatnią nie z każdej 
gliny można robić, lecz myślę, że na zaspoko- 
jenie runku memnętrznego możemy sobie 
pozwolić. 

Do: takiej budowy potrzebna jest uiemiel- 
ka ilość Żelaza (drutu) wapna 1 cementu 
Cement idzie już zu granicę mięc myślę że 
m kraju jest ga dosyć z żelazem sprama jest 
ta sama, a wapna też mamy dosyć. 

W ten sposób ofrzymalibyśmy domy nie 
na jedno stulecie isz innym myglądem zew- 
nętrenym. 

Polska uczyniłaby duży krok, m odbu- 
dowie naprzód, znalazłaby się na drodze 
pratodziwego rozwoju. 

Na dłuższy okres czasu biedniejszej ludności 
starczyinby pracy i chleba na miejscu, bo 
ani zburzonyych miast ani zniszczonego prze. 
mysu m jednym rokn odbudować nie zdoła- 
my, miro też i od wsi nie możemy mymagać 
za miele. 

Najpiermo pomiuniśmy budować obory. z my” 
dzieleniem tymczasowogo mieszkania, byłoby 
gdzie trzymać inwentarz i sumemu motna 
mieszkać, Struch czyli poddasze można by 
wykorzystać jako kurnik. Przy miększych 
budowlach f pietrorwuch, na tórze można zra- 
bić 1-2 pokojowe mieszkanie a resztę można 
wykorzystać na paszę dla inmentarza lub też 
dia niewielkiej ilości zboża, z braku stodoły. 
5 lat mojny spędziłem m Niemczech, niena- 
midziłom ich z jednej strony,  podzimialem 
z drugiej, biorąc poil utoagę adbudomę ich 
kraju. A dzisiaj my choć z dużym uszczerb- 
kiem ale zwycięsko myszliśmy z tej wojny. 
Czy nie jesteśmy m stanie odbudomać też 
tak smego kraju. 

Dlatego marzeniem moim jest słanąć na 
czele takiej cegielni, zostać przykładem i być 
instruktorem dla innych. Czy będę mógl se 
marzenia zreńlizować mątpię, ule nie tracę 
nadziei i dlatego piszę. 

Dziwi to nie jednego, że m dzisiejszej De- 
mokratycznej Polsce z równońcią praro dla 
wszystkich ludzi i stronnictw, pism z jednych 
s!ronnicfm jest wszędzie pełno gdy z drugiej 
brak zupełnie, 

Ostatnie mydarzenia historyczne pominny 
być dla nas nauka, jak mamy posłępować 
pod względem politycznym jak i gospodar- 
czym, a zarazem być bodźcem do (dalsze 
pracy. Dwa razy, ginęliśmy, dra razy skreśli 
li nas z mapy Europy. Dra razy porstaliś- 
my, ale jeżeli po raz trzeci stracimy swą nie- 
podlegleść to napewno nie mstaniem już 
nigdy, bo nikt nam nie pomoże a sami nie 
będziemy m stanie. 

Kończe, życząc jaknajpomyślniejszego roz- 
maju Polskiemu Stronnietwu Ludomemu, a 
Jego prezesowi jak największych sukcesów 
politycznych. 
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